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Vozwę > 


Spuog Kompetencji Sejmu 


Kraków, 17 marca 

Każda armja, zasiugująca na to miano, zwar- 
tość swoją i sprawność zawdzięcza pomiędzy 
innemi tej okoliczności, ża każdy jej czynnik ma 
okreśieną ściśle komjetemicję, poza! którą nio 
wolno mu wychodzić, Począwszy od naczelnego 
wodza, a skończywszy na kapralu, każdy: wie, 
kogo ma słuchać, a komu rozkazywać, jakie ma 
obowiązki i jakie prawa. W ten sposób powsta- 
je organizacja, nadzwyczajnie precyzyjna, na 
którą zawsze można liczyć. Jedon z wislkich 
mężów stamu, bodaj czy nie Bismarck, oświad- 
czył, że zna dwie takie organizacje, a mianowt- 
cie: kościół katolicki i armję. Obie urosły na 
karności i przestrzeguniu granie kompetencji. 

Poprzedni nasz Sejm konstytucyjny i suwe- 
renny nie troszczył się wcalo o przestrzeganie 
kompetencji, uważając siebie za ciało zarówno 
prawodawcze, jak wykonawcze. Nawet każda 
komisja sejmowa pociągała rzad do odpowie- 
dzialności, uelwalłała mu wotum nieufności, 
strofowała ministrów. Obok togo liczni posłowie 
poza Sejmem rozwijali swoją >działalność« po- 
solską w ten sposób, żs nachodzili rozmaite 
władze i urzędy, narzucając im swoją wolę. Urzę 
dnik nie wiedział, czy ma słuchać swojego prze- 
łożonego. czy pana posła, czy rozstrzygając 
dla niego moc mają przepisy, czy ustne polece- 
nia poselskie. 

Jenerał Sikorski, przyzwyczajony do określo- 
nych ściśle norm i granie kompetencji w arm ji, 
stanąwszy na czele gabineiu, nie mógł i nie 
chciał pogodzić się z temi praktykami, które 
nowy, zwyczajny Sejm nasz zaczął przejmować 
po sweim poprzedniku. Nowy premjer nie ma 
wcale autokratycznych popędów, pragnie tylko 
przestrzegania podstawowych waunków każde- 
go parlamentarnego systemu rządzenia. T stała 
się rzecz dziwna, ża dopiero premier wojskowy 
i nieparamentarny poczuł się do tego obowiąz- 
ku. Dnia 30 stycznia b. r. w sprawie tej wysto- 
sował premjer Sikorski do marszałka Sejmu, p. 
Rataja, pismo, w którem domagał się naprawy 
tych stosunków. Odpowiedź otrzymał premjer 
wa środę, dnia, 13 b. m., a więc po upływie pra- 
wie sześciu tygodni. 

Nie dziwimy się. Rzecz byłu dla pana mar- 
szałka Sejmu wielce drażłiwa. Mimo to w od- 
powiedzi swojej stwierdził pan marszałek, ż3 
zasady, wyłuszczone przez premjerą, uważa 
»naogół za słuszne į odpowiadające bądź to wy- 
rażnemu postanowieniu konstytucji, bądź to jej 
duchcwie. Dalej, przechodząc do szczegółów, 
stwierdził pan marszalek, że komisja sejmowa 
nie mają prawa wzywać n:imistrów przed swoje 
forum, a tem bardziej nię mają prawa uchwa- 
łać rządowi wotum nieufności, czy zaufania. 
Te uprawnienia przysługują jadynie Sejmowi, 
jako plenum. Oczywiście poza tem pożądana 
jest współpraca rządu z komisjami, którym rząd 
może oddać wieikie usługi swojemi facbowomk 
radami. 

Również omówił pan marszałek sprawę inter- 
pelacyj któremi zasypują rząd zwłaszcza. po- 
słowie, przypominający się wyborcom swoim 
tylko tym łatwym sposobem. Pan marszałek 
wystąpił przy tej sposobności w cbronie praw 
Sejmu. podnosząc — słusznie zresztą — że in- 
terpelacje są ważnym przyborsm w rynsztunku 
parlamentarnym. Ale obrona ta jest zbyteczna. 
Premjer nia miał wcale zamaru vgraniezać pia- 
wa interpdłowania rządu, domagał sią atoli, aS 
by interpelacje nie byly nadużywaniem tego 
prawa. , 

W trzaciej sprawie, nadzwyczajnie drażliwej, 
a odnoszącej się dw osobistego interwenjowania 
u władz stwierdzał p. marszałek dwie zasady: 

1) rząd i jego orgamy nie majx obowiązków 
stosować się do poleceń i życzeń posłów albo 
grup goselskich; n A ą 

2) posłom nie wolno interwenjować z powo- 
łaniem się na charakter poselski w sprawach 
przedsiębiorstw własnych albo spółek zarobko- 


E. WEINERT. 


NA KOWYCH DROGAT 


(Ciąg dalszy), 

Ale jeszcze cudowniejszą, jeszcze bardziej 
niezapomnianą wonią wspomnień dziecinnych 
wionęły na niego krzaki bzów tureckich i jaś- 
minów. rozkwitłych i tej wiosny, podobnie, jak 
innych.. Jakież to snopy kwiecia o dusznym, 
omdlewaującym zapachu, 0 lipkich płatkach zno- 
sili z pekrzywdzickiego parku do kolan pani Po- 
krzywdzickiej, on i Łusia! 

— »Prenez ces fleurse — smutno rzekła 
wtedy matła Jerzego — »prenez ces fleurs mes 
enfants, et ne fuites jamais cela... c'est encore 
un peu tôt- allez vous en, al!ez. mes petits bar- 
bares«. 

— »Petius barbares« tymczasem, osadzeni tą 
smutną refleksją w miejscu, gorzko żałowałi 
swego nieświadomego barbarzyństwa.. Szał 
kwiatowy opuścił ich natychmiast, na ławce ka- 
miennej ułożyli śłub niezrywania odtąd żadne- 
go kwiatu. (Jerzy, skrupulat już wtenczas, pre- 
cyzjował: »żadnej rośliny, żadnej trawki, ła- 
dnego zioła żywego«). — Spisali dokument w 
tekscie polskim i francuskim, zakopali na wys- 
pio i złożyli uroczystą przysięgę. Nazywałe się 
to »śluby kwiatowec, Zdawało się Jerzemu, że, 
o ile pamiętał, nie zrywał już odtąd nigdy kwia 
tów, Łusi nawet przyszła niedorzeczną myśl 


i 
wych, do których należą (art. 88 regulaminu). 


są interwencje, mające na celu to, co zwykli- 
śliny nazywać prywata. 

Otóż w tej kwostji aświadczamy otwarcie, że 
marszałek Sejmu zanadto zaciośnił niedopusz- 
czałność imterwiencji poselskiej. Jeżeli p. mar- 
szałek stwierdza, że rząd i jego organy nie ma- 
ja obowiązku stosować się do poleceń i życzeń 
posłów i gmip poselskiich, to ujął sprawę tylko 
w sposób negatywny. A pożądamą jest rzeczą, 
ażeby w sposób pozydwny powiedzianem zostar 
ło, że tego rodzaju interwencje są niedopuszezal 


Tekst 


Paryż, 16 marca (PAT). Dokument, zawiera- 
jący decyzję Rady ambasadorów w sprawic 
wschodniej i północno-wschodniej granicy pol- 
skiej został dzis podpisany w Paryżu: 

Linja ustaiająca polityczną granicę miedzy 
Polską a Litwą, została określona zgodnie z 
tyniczasową nchwałą powziętą przez Radę Ligi 
Narodów w dniu 3 lutego, w czasie sesji parv- 
skiej. Linia ta pozostawia Wilno į kolej żelaz- 
ną Wilno-Grodnvu Polsce. 

W kwestji necnodniej gramicy polskiej Rada 
anibisadorów przyjęła granice, wyznaczone 
przez traktat rski. podpisany przez Polskę, 
xosję 1 Ukrane. 

Wreszeio doFmnent uznaje przynałeżność ca- 
iej Wschodniej Galicji do Polski, zaznacza jœ 
dnakże specjalnie, że Polsku winna dać zrealizo- 
walające gwarancje, iż jest gotową zrealizo- 
waé swoje zapewnienia, że wschodnia Galicja 
otrzyma specjalną autonomję. 

Komunikat angielski oficjalny wyrażając za- 
dowclenie z powodu ostatecznego uregulewa- 
nią kwestji granicy polskiej przez sojuszników, 
siwierdza. że rząd angielski nie jest hkezpośre- 
daio zainteresowany w powziętych decyzjach; 
uznano jednakże w Londynie, że definitywne 
załatwienie powyższaj sprawy przez sojuszni- 
ków, zgodnie z uprawnieniami, jakie daje im 
traktat woensalski, jest konieczne dla dzieła po- 
koju. Sfery rządowe wierzą, że dokument pod- 
pisany dzisiaj również į przez reprezentanta an- 
piolskicgo, zawiera: tłacyzje, które pod każdym 
względem watwia sytuację na wschodzie Buro- 
py. 


PODPISANIE PROTOKÓŁU. 
arszawa, 16 marca (AW). Protokół, zawie- 
rający decyzję Rady ambasadorów w sprawie 
granic wschodnich został podpisany w imieniu 
Polski przez Zamoyskiego i Skrzyńskiego, w 
imieniu Francji przez Poincarego. Na protokole 


Bezskuteczmo za 


Paryż, 16 marca (PAT). Jak donosi »New 
York Fersld«, były sekretarz prezydenta Sta- 
nów Zjednoczonych Wilsona, — Colby, dzia- 
łający jako rzecznik ukraińskiej Rady narcdo- 
wej, czynił starania, aby powzięcie decyzji kom- 
feremcji w sprawie wschodnich granie Polski 
zostało odroczone. Jeszcze w ostatniej enwiłi u- 
giłował cm w tym kierunku intarwenjować u am 
basadora Stanów Zjednoczonych, Hericka, ©- 
raz u konferencji ambasadorów. Colby*emu o- 
biecywano jakioby w swoim czasie. że będzie 
miał możność osobistej interwencji w Radzie 
ambasadorów, zanim powzietą będzia ostatecz- 
na decyzja w sprawie pranie wschodnich. Gdy 


Paryż, 16 marca. (PAT). Prasa paryska w dal- 


iecyzji paryskiej 


ne į ulegają sejmowemu postępowaniu dyscy- oficjalnie uznane przez mocarstwa. Sytuacja taka 
Z moralnego punktu widzenia niedopuszczalne plinarnemu. Wogóle posłowie powinni występo- | przedstawiała ogromne niedogodności, które teraz rów jast bardzo nozsądną, albowiem jest zgodną : 


wać w Sejmie w obronie czy to osób, czy przed- 
siębiorstw, czy wogóle jakichbądź zrzeszeń na 
forum sejmowem, a nie poza Sejmem wprost u 
władz i urzędów. To zawsze trąci prywatą. 

Ale pismo p. marszaika jest bardzo donio- 
slym krokiem w sanacji stosunków sajmowych. 
Skończy się wreszcie gorszące wprost wystepy 
pewnych posłów, zarówno szkodliwe dla po- 
wagi Sejmu, jak dia normalnego toku urzędo- 
wania władz, 


a o 


podpisani są również: radca ambasady angłel- 
skiej Philipps, ambasador włoski Avezzane i pos. 
japoński Mat-Sude. 


CEL PODRÓŻY P. SKRZYŃSKIEGO. 


Warszawa, 16 marca (AW). Minister Skrzyń- 
ski oświadczył w Paryżu korespondentowi »Ku- 
rjera Warsza wskiego«: 

Przybyłem do Paryża, aby podziękować p. 
Poincaremu za gorące poparcie, udzielone Pol- 
sce przez rząd francuski w sprawie os ągnięcia 
naszych celów terytorjalnych. Jestem najlep- 
szej myśli na przyszłość w obliczu tak donio- 
slej dla nas w skutkach wczorajszej decyzji. — 
Nie zdaje mi się, aby Litwa miała trwać nadal 
uparcie w polityce cbstrukcjł, przeciwstawiają- 
cej się postanowieniom konferencji ambasado- 
rów. Stosunki Polski z sowietami są poprawne. 
Zadaniem naszem będzie zacieśnić węzły poli- 
tyczne i gospodarcze, łączące nas z małą enten- 
tą. Z Paryża pojadę 4: Londynu, aby wyrazić 
podziękowanie lordowi Curzenowi za objawy 
sympatji dla Polski, 


P. SKRZYŃSKI U P. POINCAREGO. 


Warszawa, 16 marca (AW). Korespondent 
»Gazety Porannej« donosi z Paryża: 


Poincare przyjął Skrzyńskiego na jednogo- | 


dzinnej audjencji. Skrzyński dziękował za po- 
parcie w sprawie granie wschodnich. oraz poru- 
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na szozęście znikły. 


„Petit Bleu“ pisze: Uchwała Rady ambssade 


jzasadmni sprawiedliwości i słuszności, zwłaszcną, 


„Eelair* pisze: Uchwała Rady ambasadorów ma gdy się zważy. że terytorjum Wileńszczyzny jest 


|nadzwyczajnie wielkie znaczenia dla sprawy po- 


koju powszechnego. Kładme ona kres sytuacji, 


Wschodnia — pisze tenże dziennik została 
przyzmana Polsce bor stawienia jej jakichkolwiek 
warunków w sprawie autonomii dla tego obszaru. 
Upinja połska — kończy dziennik — hodzie w 
szczcgólny sposób mile poruszoną tym dowodem 
zaufania, opierającego się na uchwale Sejmu war- 
szawskiepgo w Sprawie autonomji dla Galicji 
Wschodniej, A] 

„Łcho National“ pisze: Nasi przyjaciele polsey 
7 nieciorpliwością oczekiwali na decyzję mocarstw 
już od długiego szeregu miesiecy. lch radość musi 
być wielka. Przyłączamy się do tej radości z ca- 
lego naszego sorca. 


Ro 


„TO m 


kowania o granice 


nye donosi, że poselstwo polskie w Bukareszcio 
otrzymało polecenie rozpoczęcia rokowań z rzą- 
dem rumuńskim o ustalenie granic polsko-ru- 


z 
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Wiino, 16 marca (PAT). W dniach 12, 13 i 14 
bm. tutejszej policji po przeszlo półrocznej pra- 
cy mdało się przy pomocy bataljonów policyj- 
nych. które przed niedawnym czasem brały u- 
| dział w zajmowaniu pasa neutrainego. zlikwido- 
jwać basdy, trudniące się rabunkiem, szpiego- 
stwem i potpałaniem domów na terenie Wiłeń- 
szczyzny. Akcja prowadzona pod kierunkiem 
prokuratora przez nadkomisarza Piątkiewicza 
dała wynik nadzwyczajny. Skonfiskowano prze- 


' niewatpliwie polskie, 
„La Journal“ po zwróconiu uwagi, że Litwa i 


4 


której chwicjność wprowadzała zamęt i stanowiła Ukraincy będą w dalszym ciągu rościli sobie pre- 
zachętę dla wszelkiego rodzaju intryg. Galicja tonsje do Polski w sprawach terytorjainych i że 


za nimi będzie stał: Rosja sowiecka, pisze: Sla- 
,bość Rosji da Polakom dość czasu, aby stworzyli 
sobie na kresach mocny pancerz zarówno pod 
,wzgiędem administracyjnym jak i wojskowym, 
Oby więo Polska należycie korzystała e tego ozas 
,6u. Nikt nie życzy jaj tego równie serdecznie, jak 
Fmacja. Taką też -- kończy dziennik — niewąt, 
|płiwe radę btrzyma w Paryżu minister Skrzyński 
„od francuskich mężów stanu. 

| Jedynym dziennikiem, który ironicznemi uwaga. 
mi spotyka decyzję Rady ambasadorów jest kos 
„munistyczna „Humanite*. 
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Z BUMUNIA I totog 


Warszawa, 16 marca (AW). »Kurjer Poran- |muńskich. Podobne pertraktacja prowadzi z rzą« 


dem łotewskim poseł polski w Rydze, Narkie- 
wicz. 


| 


p eee z m a 


zyszczamie Wileńszczyzny 
Z band liewsMich 


waro przeszło 250 osób, które osadzono w wię. 
„mierłu wileńskiem. Akcja tej bandy polegatą 
| przodewszystkiem na szpiegostwie na rzecz Ro- 
sji į Litwy, zbieraniu wiadomości wojskowych, 
uszkadzaniu linij telefonicznych i teiegraficze 
nych, oraz na rabunku i paleniu dworów pol 
skich, z których łup podlegał podziałowi, wresz- 
cie na agitacji wywrotowej, godzącej w ustrój 
państwa polskiego. Dzięki usilnej pracy palicii, 
która prowadziła gorliwie obserwacje i zebra- 


szył sprawę Kłajpedy, Jaworzyny i stosunku sig 49 wozów materialu wojskowego, wielką ła matarjały obviążające, zdołano tak niebez- 


da Rosji. Poincare w wszystkich sprawach wy- 
kazał należyte zrozumienie równoległości inte- 
resów Francji į Polski. Francja uczyni co do 
niej należy, aby prawa Pejski w Kłajpedzie hy- 
ły zabezpieczone i aby sprawa Jaworzyny prze- 
stała mącić stosunki polsko-czeskie. Poincare 
radził wreszcie, aby Polska, uzyskawszy uzna- 
nie granic wschodnich, zwróciła cały swój wy- 
sitek ku wewnętrznej konsolidacji i uzdrowie- 
niu finansów. 


biegi Ukraińców 


jednak sprawa tej interwencji poruszaną zosta- 
ła na decydlującem posiedzeniu Rady ambasa- 
dorów, ziopiajowała ona, że nie jest trybuna- 
łam, aby słuchać mowy obronnej czyjegokol- 
wick rzecznika, oraz, że nie może już dłużej 
edwlekać powzięcia decyzji, na którą Polska 
czeka od lat czterech. 

Ambasador Stanów Zjednoczonych  Hericx 
był obecny na posiedzeniu konferencji, a zapy- 
tany co do opinji Stanów Zjzdnoczonych, o- 
świadczył, iż rząd Stanów Zjednoczonych posta- 
nowił nie interwenjować w sprawach, dotyczą- 
cych regulacji granic Europy. 


— Prasa francuska o decyzji paryskiej 


Decyzja Rady — pisze „Matin“ — ma ogromne 


ilość środków wybuchowych, jak pyreksyliny, 
|dynamiiu, broni palnej, krótkiej i dlugiej, ol- 
brzymią ilość broszur agitacyjnych iid. Areszto- 


- Sprawa używalności złotego 


Warszawa, 16 marca (AW). Onegdaj pod prze 
wodnictwem Grabskiego odbyła się konferencja 
z udzialem przedstawicieli prokuratorji meneral- 
nej. komisji kodyfikacyjnej, oraz innych praw- 
ników w sprawie stosowania złotego w opera- 
cjach wztutewych. Na konferencji zaopinjowa- 
no, że wszelkie transakcje złotym są dopusz- 
lczalne na mocy istniejących ustaw. a więc ze- 
powiązania w złotych są lzyalne i obowiązujące, 
|jak również ubezpieczenia złotowe. Dopuszczal- 
ne jest także zabezpieczenie hipoteczne wie- 
rzytelnoścł w ziotych. W toku dyskusji wysu- 
nięto obawy. że przy przerachowaniu złotych 
na marki polskie mogą powstać wątpliwości, 
jaki kurs ma być miarodajny przy rachunku 
ostatecznym, czy wantość złota zawartego w 
złotym. czy kurs franka szwajcarskiego, czy 
kurs ogłoszony przez ministerstwo skarbu dla 
pożyczki złotej, względnie bonów złotych. — 
Zaopinjowano, że dla uniknięcia wątpliwości, 
konieczne jest, aby przy wszystkich zobowiąza- 
niach złotych podawano również sposób przeł. 
czenia ich na marki. 


"=" 


|pieczną bende unieszkcdliwić, zapewniając tym 
sposobem spokój mieszkańców. 
a ki kn 


cdælano do komisji socjalnej i budżetowej wnże: 
sek rady wojewódzkiej w sprawie upoważnienia 
tej rady do zmiany kwot pensyjnych rant wojsko. 
wych powstańczych i dodatków drożyźnipnych. 
Ustawę w przedmiocie ordynacji wyborczej dla 
gmin części cieszyńskiej województwa śląskiego. 
przyjęto w trzeciem czytaniu. Pnzyjęto także spra. 
wozdamie komisii socjałnoj w sprawie zabezpie: 
czeń ponsyjnych funkcjonariuszów w służbie pry 
watnej i niektorych funkcjonarjuszów w służbie 
publicznej. 

Nad sprawozdaniem komisji budżetowej w spra 
mie ureguiowania poborów uwsędników, nauczy 
cicli i funkcjomyrjuszów województwa śląskiego 
rozwinęła się dłuższa dyskusja, zwłaszcza nad po 
piawką, aby dodatek wyrównawczy dla urzędni 
ków wynosił 40 jrocent, a nie 25 procent, jak te. 
go domagała się komisja. Poprawkę tę, dotycząc 
40 procent dodaiku wyrównawczego, przyjęto w 
głosówaniu imionnen 31 głosami przeciwko 6. Na 
stępnie w pierwszem czytaniu odesłano do komisj 
budżetowej i agrarnej wniosek nagły. o udzieleni: 
kredytu w wysokości 20 miljonów marok dY 
Związku lekarzy weterynaryjnych na zakup szcze 
pionek i surowic, oraz odpowiednich instrumen 


szym ciągu komentuje uchwałę Rady ambasado- | znaczenie, ponieważ kladzie kres stanowi niepew- jt 


tów dla zwalczania tak zwanej różycy u świń. — 


tów w sprawie wschodnich granie Polski, przy- |ności i usuwa jednocześnie poważne powody do 
czom jednomyślnie dujo wyraz gorącej eympatjł konfliktów. W swoich stosunkach handlowych z 
dla Polski, oraz podkreśla wielką doniusłość r0z- zagranicą Polska doznawała ogromnej przeszkody 
strzygnięcia. z powodu tej okoliczności, że jej granice nie były 


Ta 


ZY 0 EZIO i M 
LE uż: ' 


cala T TH 
poprzywiązywamia zerwanych pęków z powro- żewać za ideę sto razy na dzień. »A quoi bon?« 
tem na dawne miejsce łyczkiem raffji, jak to pomyślał sobie i postanowił zamieszkać na da- 
czynił ogrodnik ze szczepami. Namozoliło sią bre juź w Omylinie. 
biedactwo dosyć!.. $ceptyczny Jerzy twierdził, Do pokrzywdzickiego dworu 


ciągnęła go 


miała jeszezo nadzieję... była bowiem o trzy Łusi nie mógł wyobrazić sobie pokrzywdzie- 
lata młodszą i nie rozumiała jeszcze... |kiego dworu. Przez pięć lat wojny, ileż się na- 
Na drugi dzień, obeschłe, zamarłe kiście nę- tęsknił do tej towarzyszki lat młodocianych! 
dzny przedstawiały widok wśród pysznej zieje- | A gdy ją zobaczył prawie takąsumą, niezmie- 
ni i rozkwitłego Kwiecia gałęzi bzu i jasminm.. nioną, tysko wywosłą nie z krótkich sukienek, 
Zdawały się mówić do nich: »Ow'a tu fait, toi, |bo i teraz nosiła nie o wiele dłuższe, ale z ró- 
meurtrier inconsciant ot tont petit... qua tu fait żnych głupstw i figli dziecinnych, które płatali 
de notre jeunesse?« — 4 oni byli smutni caly | we dwoje, radość, bardzo bliska uczucia, zwa- 
dzień, ! nego szczęściem, napełniła mu serce. Byłaź to 
Popędzając konia lekko szpierutą (niechętnie | miłaść? Może tak, może i nie. Sama zbędność, 
bowiem szedł Sokół już czwarty raz dzisiaj tą 
droga). wspominał Jerzy te Czasy, pachnące | uczucia, świadczyła o jego wyższości nad inne- 
ambrą i wonią konającego kwtecia, 1 czuł bez- jmi. A może w sferze odczuwania zmysłowego 
graniczny smutek dnia dzisiejszego, który go i pożądania, układały się dopiero pobudki, jak 
rozdzielił matorjalnie od drogich Soan, nate- |maki do snu, aby się zerwać kiedyś do lotu 
rjalnie tylko, bo czuł, że duch jego chyba się gwałtownego. jak wicher, a niechybnego, jak 
nigdy od nich nie oddzieli, Wyrzucał to sobie , Śmierć j przeznaczenie? 
nieraz, wymyślał od estetów, ale napróżno. Zre-| Na razie Jerzy nie zastanawiał się nad swoim 
sztą umiał godzić te rzaczy w sobie bez kon: ;stosunkiem do lusi, myślał natomiast o kłopo- 
fliktu, poprostu z umiłowania życia, jako ta- tach, jakie spadną mu na głowę pod wzęlędem 
kiego. _ (gospodarskim wskutek tego postanowienia 
Ale teraz do działania potrzebował spokoju, | »pójścia na swój stółe, czy »ordynarjęs, okre- 


W słowach dziadka tkwiła zawsze jakaś pod- dworze pokrzywdzickim uwalniało go od tych 
rywka wątpienia, jakieś Żądło jadowite, do'trosk kawalerskiego żywota. Łusłia z panią 
którego musiał stosować natychmiastową cpe- Zwoiską, zaaządczynią, dbały o jego wygody 
rację, to znaczy myśleć i myśleć, targać się my-|i dogadzały we wszystkiem, co teraz dopiero 
slami na łańcuchu, znosić obelgi i dać się krzy- spostrzegał, gdy miał być tego pozbawiony. 
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wprawdzie, że to się na nie już nie zda, alo ona i Lusia. Zresztą to było wszystko jedno. Bez, 


jakby nieobecność potrzeby anałzowania tego | 


a dziadek stanowczo rozstrajał mu nerwy. — jślając terminologją fornalską. Mieszkanie we | 


A HATTA Szereg interpelacyj odesłano do rozpatrzenia we 
w, Sejmu ERRAT jewodzie. z - 2 
Z Kawowic donoszą 15 bm.: Następne posiedzenie w piątek. 


Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu śląskiego 


+ 


(juginających się pod stopami z jakiemś trzesr- 
czeniem, żeby nie widzieć równocześnie tej ma 
łej, obutej w szewnowo buciki nogi matki. 
Oto matka wychodzi z sieni, stawia nogę ne 
rogu. przechodzi przez ganek. schodzi po stop 
siada do powozu, stojącegx 


i 
Z miljona drobiazgów codziennych składa się 
przecież życie, i najgenialsza idea potrzebuje 
śniadania, obiadu, kolacji.. trawestował Jerzy 
atoryzm »idea, to gzlowieke. 

Ha, trudno, poradzę sobie. Z początku funk- 
cje te spełniać będzie pierwsza lepsza Ołena lub ;róach, wreszcie 


Paraska. Później ożenię Wasyla, zamieszka z przed gamkiłem, a jeszcze ślad jej stopy, wt 
żoną w oficynie i już pójdzie rzecz, jak po ma- |dzialmy efemervcznie kształt nogi zdaje sł 


„śle. Musze mu o tem powiedzieć, to sie rozgląd- jtkwić na stopniach ganku. Jerzy nie wie, ja 
nie za czemś godnem. U nich to idzia raz. dwa, jjest ubrana, nie widzi, jaką ma twarz: wesołą 
genjusz doboru nie robi w tem wialkich cere- |czy smutną. Wie tylko jedno, że ta drobna no 
"monitj, Mcże newet ta Gasia. której wykładał |jgu kobieca w lmeku szowrowym szła dzisię 
tak krytycznie historję zamku ©rynieckiego, jpo tych stopniach inaczej, niż zwykle, że wy 
może ta Gasia zgodziłaby się dzisłić losy nasze- |ciskała każdem stąpnięciem niestarte slady w 
'go krytyka i bez trzymania koreny przed ikoną. | pieodwołako=m i niepowrotnem... 

To, co jeszcze zatrzymywało myśl Jerzego) Idzie... zeszła... już jest w powozie, w któryn 
przy tych troskach przyziemnych, były jeszcze oczekuje dziadek i on. Jurek... Zeszia tak, ża 
pokoje w Omylinie. puste, choć zapełnione me- |wie się, zo nie wróci już nigdy w te progi. Na 
blami w pokrawcach; chłodne, pomimo komin- | ganku zaś stoi ojcieg z jakimś panem w cylin 
„ków staroświeckich, proszących się o bukowe |drzy i dinoklach. Dlugia, rdzewiejące jesianne 
‘polana. Chłód domów bez ognisk, bəz serdecz- |purpurą galęzie dzikiego wina chwieją się nz 
nego zmilieue, bez ręki i uśmischu kobiecego. | wietrze, tak zabawnie nad głowami panów. Ot 
Weneckie lustra, odbijające znużoną, zblazo-|czeka się prawie. kiady taki wąż o rozdarte, 
(,waną twarz-maskę człowieka, rudzącego się w szmaty liści skórze opuści się na cylinder te- 
śmiertelnie... znudzomego zarówno trfumfami |go pama j owinie dokoła niego. 

Don Juana. jak i łaską damy pikowej: to wspo-| Nagłe Jerzy czuje, jak czyjeś cienkie, gorące 
mnienie ojca. wiigotine paloa chwytają jego rękę i ciągną ku 

Drobna. końcem szewrowego bucika tonąca |sobie... I cichy szept, matowym. złamanym 
puchu miękiego. himalajskiego szala noga ko- |głosem: Jureczku, pożegnałeś się z panem Po 
bieca: to wspomnienie matki. To ostatnie, bo- |krzywdziekim? 
lesne nadowszystko. Myśląc o niej, Jerzy widzi! (C. d. na). 
zaragi ganek omylińskiego dworu: nigdy nie 
może przejść po tych stopniach dreynianych, 


penny (UJ me mm pank 
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Stan CYNKOWYCh strRoltgÓW królew- i Lwowa, jakoteż ala, rozsprzedaży między naj- 
skich w krypcie Katedry Wuwelskle] is osólowi konsumentów w. Krakowie i Lvov 


ży ogółowi konsumentów w Krakowie i Lwowie 
Kraków, 16 marca. 


1.686.250 mk. Ceny te ustanowione z dnieri 15 bm. 
Komisja komiietu doradczo-artystycznego Te- ołomkaywać VRE aeon ; 
stauracji Katedry Wawelskiej, złożona z ks. kano- Prezydjum miasta wysłało do nadzwyczajnego 
nika dra Korzonkiewicza, rektora dra Szyszki-Bo. | | misarza dla zwalczania lichwy powtórne pismo, 
husza, prof, dra T. Estreichera, prof. dra Szyszkow- Monge się skontrolowania. cen | węgla we 
skiego i ks. dra Kruszyńskiego, zbadała w grobach Me i wadą krajowych. Zamnay 40 
królewskich na Wawelu stan 8 sarkofagów cyno- palń amaa wobec podwyższenia taryfy towa- 
wych, a to: Barbary Zapolskiej. Zygmunta Augu. | "0" na kolejach z dniem 1 kwiotnia br. ò 50%, 
sla, Anuy Jagielionki, Stefann Batorego, Zygmun- podnieść gae wegla również o 50%. Rząd a 
ta III., Konstancji Austrjackiej, Auny Anstrjackiej, a kontrolę cen węgla, by nie dopuścić 
araz Aleksandra Karola Wazy. Wszystkie te cy- do razowy właścicieli kopalin, którzy wyzysku- 
nowe sarkofagi uległy tak zwanemu „trądowi ey- |189 Sytuację, ustanawiają j ik  SLAK ` 
nowemu“, tak, że w niektórych potworzyły się ŻĄDANIA PODWYŻKI TARYFY KOMINIAR- 
otwory i mnicjsze uszkodzenia. Dalszemu niszcze. | SKIEJ. Organizacja kominiarzy krakowskich wnio- 
mu trumien zapobiec może tylko utrzymywanie w|*/4 przed kilku dniami do magistratu pismo, do- 
krypcie, tak zimą. jak i latem, jednakowej tem-|agające się podwyższenia taryfy kominiarskiej 
reraiury, powyżej 18 stopni. o 500%. Właściciele realności zgodzili się na pod- 
Ogrzewanie wszystkich krypt jest trudne i kosz- | TJ*5© ale tylko 1255; kli delegaci kaz” 
towne, ale musimy zważyć, że obecny stan, gdy |T*zacii kominiarzy nie chcieli przyjąć proponowa- 
krypty mają bardzo niską ciepłotę, jest jakby obli. | 7€) im podwyżki, przeto wczorajsza konferencja 
samy specjalnie na zrujnowamie zabytków, mają- |” magistracie zwołana celem rozpatrzenia żądań 
rych nietylko wysckie  historyczno-pamiątkowe, Pominiaga została zerwana. Wicepr. Wielgus o- 
ale i olbrzymie artystyczno-zabytkowe znaczenie. | (ES sprawę pod obrady sekcji, która odpowied- 
Niezależnie od tych środków, sarkofagi tak cyn- |"U€ wnioski przedłoży województwu. 
kowe, jak i z innych metali i kamienne, zwłaszcza ŻĄDANIA ROBOTNIKÓW ELEKTROWNI. Na 
piaskowcowy Jann Kazimierza, muszą być bardzo | "Ozorajszem posiedzeniu komisji gazowo-elektry- 
dokładnie odrestaurowane i naprawione z tych|"7nej rozpystrywano żądania robotników elektrow- 
aszkodzeń, które zadała im tak złośliwość ludz. |" którzy domagają się 100%, podwyżki wyna 
sa, jak nieublagnny czas. Zaprowadzenie ogrze- |Zrodzenia za pracę. Komisja po naradzie orzekła, 
wania krypty i dokonanie restauracji, zależeć bę. |>8 Spełnienie tych żądań, mogłoby ze względu na 
izie jodynie od oliamości społeczeństwa, do któ. | lbrzymie koszta, doprowadzić do wstrzymany: 
tego apeluje komitet, ze względu na przewidzia- |Tuthu w elektrowni. W dalszym ciągu obrad wy: 
ie bardzo wielkie wydatki. mano komisję, złożoną z radcy Potuczka i Drob- 
niaka, oraz wiceprezydentów m. Sarego i Bobrow- 
skiego, którzy mają wejść w porozumienie z ro- 
botnikumi, celom podwyższenia im phe według 


mn 


NOWA REFORMA 


KOMUNIKATY I ZAWIADOMIENIA, 

ODCZYT STRUGA W KRAKOWIE. Znany po- 
wieściopisarz Andrzej Strug, prozes Zarz. Głów- 
rego Poisk. Org. Woln. (P. O. W.), przyjeżdża do 
naszego miasta na skutek zaproszenia ze Strony 
miejscowych zarządów Związku Strzeleckiego, 
Stow. b legjonistów i Polsk. Org. Woln., celem 
wygłoszenia w poniedziałek, 19 bm. w testrza m. 
prelekcji o Józefie Filsudskim, poprzedzającej 
przedstawienie „Wesela“ Wyspiańskiego, urządzo- 
ne staraniem wspomnianych wyżej organizacyj ku 
uczczeniu imienin marszałka Józefa Piłsudskiego. 

ZJAZD NAUCZYCIELI SZKÓŁ POWSZECH- 
NYCH. W dniach 18 i 19 marca br. odbędzie się 
Zjazd wojewódzki delegatów Ognisk Związku pol- 
skiego nauczycielstwa szkół powszochnych w sali 
Rady miejskiej w Krakowie. Otwarcie Zjazdu dnia 
18 marca br. o godz. 055 rano. 

ZWIĄZEK URZĘDNIKÓW 1 URZĘDNICZEK 
PRYWATNYCH w Krakowie, Sławkowska 6, I p. 
zwołuje na środę, dnia 21 bm. o godz. 6% wieczór 
w lokalu własnym Zgromadzenie członków celem 
omówienia mktualnych spraw urzędniczych. Jaw- 
cie się licznie. Zarząd. 


Z kraju i ze Świata 


POLSKA MISJA EKONOMICZNA U POSŁA 
ZAMOJSKIEGO I MIN. DIORA. Donoszą z Pary- 
ža: Poseł Rzeczypospolitej Zamoyski wydał śnia- 
danie na cześć polskicj misji ekonomicznej, W przy 
jęciu wzięli udział m. i. minister Dalasteyrie i Dior. 
lir Zamoyski po powitaniu nisji nawiązał do decy- 
zji Rady ambasadorów w sprawach wschodnich 
granic Polski i dał wyraz radości calego narodu 
polskiego po otmymaniu wiadomości o ostatecz- 
nem wznamiu przez wielkie mocarstwa. wschodnich 
granie Polski. Dalej minister Zamoyski wyraził 
gorącą wdzięczność Polski dla rządu francuskiego, 


waniem samoobrony. Rozegrały się dzikie sceny 
bójek ulicznych. Wojsko z trudem rozpędziło wal- 
czących. Szkody materjalne są znaczne. 

UCZCZENIE TWÓRCY ODRODZENIA ŁOT- 
WY. Z Rygi donoszą 15 bm.: Wczorajszy pogrzeb 
(hrystjana Barona, jednego z twórców kultural- 
nego odrodzenia Łotwy, przybrał charakter ol- 
brzymiej uroczystości narodowej. Na nabożeństwo 
żałobne w katedrzo zcbrał się tłum zgórą 10-tv- 
sięczny. Wypowiedziamo długi szereg przemówień, 
które rozpoczął prozydont Czakste. W kondukcie 
pozrzebowym wzięło udział kilkadziesiąt tysięcy 
osób. Zmarlego chowano z najwyższemi honora- 
nu państwowemi, z udzialem rządn w pełnym skła- 
dzie, przedstawicieli państw obcych i oddziałów 
wojskowych, 

ZAJSCIE NA BUŁGARSKIEJ RADZIE MINI- 
STRÓW. „Timos'* onosi z Sofji, że podczas na- 
ral na posiedzeniu rady ministrów, minister Oma- 
czerski zagroził rewolwerom prezydentowi Stam- 
buliskiemu, który ošwindezył, że w związku z re- 
konstrukcją. gabinetu dymisja Omaczersky'ego jest 
homieczną. 

NOWY GABINET BUŁGARSKI. Z Sofji dono- 
szą: Stambulijeki utworzył nowy gabinet. Skład 
gabinetu jest następujący: prezydjaum ministrów 
i mimistorstwo spraw zagranicznych Stambulijski, 
sprawy wewnętrzne Popov, „świata Botev, robo- 
ty pubiiczne Stojanov, sprawiedliwość Dubamov, 
fimanse Jamev, wojna Morawiev, komunikacją Ata- 
asov. 


MIANOWANIA, W „Monitorze Polskim“ ogło- 
szono wstępujące nominacje: 
Prezydent Rzeczypospolitej 
sława Bilskiego dyrektorem departamentu w mi- 
n.ktemstwie spraw wewnętrznych, Marjana Rem- 
bowskiego wojowodą łódzkim; 


mianował Mieczy. | 
| ehu, który walczył pod Grunwaldem pod sztanda- 

rami Jagielły. 

dyrektorami Izb | 


P 
KRONIKA 
Kraków, 17 marca. 

„TE DEUM* Z POWODU DECYZJI PARY- 
SKIEJ. Książę biskup krakowski Sapieha odprawi 
łzisiaj w sobotę 17 bm. o godz. 5 po peł. w ka- 
iedrze na Wawelu uroczyste „Te Deum" z powodu 
istalenia wschodnich granie Polski. 

ZEBRANIA KONTROLNE REZERWISTÓW. — 
0d dwóch dni odbywają się w Kmkowie przed 7 
komisjami zebrania kontrolne rezerwistów z rocz- 
ników 1899—1883. Komisje te urzędują w kilku 
koszarach, oraz w głównym gmachu magistratu. 
Szeregowi rczerwiści, podlegający tej Kontroli, 
otrzymują od komisji książeczkę wojskową, w 
której określony jest ick stosunek do służby w rc- 
zerwie. Przez komisję lekarską badani są tylko 
rezerwiści, którzy dotąd nie otrzymali żadmej gru- 
py w wojsku polskiem. Napływ do zebrań kon- 
trolnych jest liczny, ze względu jednak ma roz- 
dzielenie czynności komisji, badanie zgłaszających 
się postępuje w szybhiem tempie. Kontrola pu- 
trwa w Krakowie do dnia 21 kwietnia br., poczem 
przez dalsze 3 dni odbędą się dodatkowe zebra- 
nia kontrolne dla tych, którzy z ważnych powo- 
łów nie stawili się w przepisanym terminie. 

ZAKAZ WYWOZU TŁUSZCZÓW I WĘDLIN 
Z KRAKOWA, Wobec masowego wywozu wędlin 
z Krakowa, co w okresie świątecznym może łatwe 
nywołać brak wędlia w mieście, magistrat w ślad 
Ła rozporządzeniem, zubraniającym wywozu z Kra 
kowa jadalnych tłuszczów zwierzęcych w ilościach 
ponad 5 kg. bez specjalnego zezwolenia magistre- 
tu, zakazuje w interesie prawidłowej aprowizacj 
mieszkańców również wywozu wędlin w ilościach 
ponad 5 kg. W razie wywozu tłuszczów i wędlin 
Jączna ilość tychże nie może przekracmć 5 kg. 

Artykuły powyższe wywożono wbrew niniejsze- 
mu zakazowi tak drogą kołową. jak i koleją, ule- 
gną konfiskacie, a winni nielegalnego wywozu zo- 
staną pociągnięci do  odpowiedziainości karnej. 

Nad przestrzeganiem tego zakazu czuwać będą 
organa magistratu, kolejowe i połicji państwowej. 
Niniejsze zarządzenie wchodzi w życie z dniem 
ogłoszenia i obowiązuje aż do odwołamia. Odpis 
mniejszego zarządzenia ma być uwidoczniony we 
wszystkiech miejscach sprzedaży tłuszczów i wędlin 
w sposób łatwo w oko wpadający. 

CHLEB POWINIEN POTANIEĆ. Z powodu 
znacznego potamienia żyta, obecne ceny chleba po- 
winny ulec odpowiedniej zińżce. Przyjmując za 

odstawą kalkulacji obecną cenę targową mąki 
ytniej (2000—2050 mk, za 1 kg.) 1 kg. chleba 
żytniego z 10% przemiału winien potanieć o 95 
Mmk. Ponieważ jednak w bieżącym tygodniu cze- 
lładnicy piekarscy zażądałi podwyżki zarobków 
według klucza drożyźnianego (611%), przeto cena 
1 kg. chloba przy uwzględnieniu tej podwyżki za- 
robków powinni wynosić 19090 mk. (dotychczas 
1945 mk.). Mimo spadku cen zboża piekarze wnie- 
Bli wczoraj do magistratu nowy podwyższony cen- 
nik, w którym żądają ustanowienia ceny 1 kg. 
chleba na 2130 mk, za 6 dkg, bułkę gładką do- 
magają się 250 mk. (dotąd 215), za 3 dkg. bułkę 
wiedeńską 174 (130). Niewątpliwie miejska komisja 
cennikowa, która zbierze się w dmiu dzisiejszym 
dla rozpatrzenia cennika piekarskiego, nie uwzglę- 
dni wygórowanych żądań piekarzy. 

KONTROLA PIERARŃ. W ostatnim czasie 
donosiliśmy o wynikach badań chleba i bułek w 
miejskioj pracowni chemicznej. Badanie wykazało. 
że dostarczone pracowni chemicznej pieczywo za- 
wiurało rowniaite szkodliwe dla zdrowia ludzkieg« 
przedmioty. jak kawałki szkła, sznurki, papiery. 
geęsie pióra itp. Na skutek podniesionych przem 
prasę krakowską zaniedbań w szeregu piekarń. 
wojawódziwo zrządziło komisjonalne zbadanie 
pekan przez lokarzy miejskich i komisarzy obwo- 
dowych Wyniki rewizji magistrat krakowski za. 
komunkzował województwu. 

WĘGIEL I DRZEWO DLA KRAKOWA, W 
ostatnich dniach nadeszły do miejskich składów 
na Warszawekiem duże transporty węgla jaworz- 
niektogo. W pierwszym rzędzie obdzielone wszyst- 
kie zakłady szkolne, instytucje dobroczynne, jak 
również wydano setki asygnat, zgłaszającym się 
tlo biur aprowizacyjnych mieszkańcom. Również 
zarząd dobr w Nisku nadesłat znaczniejsze ilości 
drzewa miekiegu, a na najbliższy tydzień zapo- 
wiedziany jest transport drzewa bukowego w ilo- 
ści 50 wagonów. - 

CENY WĘGLA W KOPALNIACH KRAJO- 
WYCH. Dyrekcja gwarectwa węgiowego w Ja- 
aorznie nadesłała do prezydjum m. Krakowa ze- 
stawienie cen węgla z poszczególnych kopalń kra- 
jowych. 1 tak za 10 ton węgła loco kopalnia wraz 
z podatkiem ustanowiły zarządy następujące ce 
ny'1) kopalnie górnośląskie 2.522.000 mk., 2) wiel. 
kie kopalnie zagłębia dąbrowskiego, należące do 
związku producentów 1,715.006 mk.; 3) kopalnic 
małopolskie Siersza i Libiąż 1.907.850 mk.; 4 
topalnie małopolskie Bory 2,010.000 mk.; 5) kopal- 
ala w dawoznie: aj dla magistratów m, Krakowa 


procentowego wziostu cen 617%, 
przez komisję statystyczną. 
ma wszcząć pertraktacje z delegatami robotników. 

REORGANIZACJA POLICJI W 
Wydział bezpieczeństwa publicznego wojowódlztwa 
krakowskiego w porozumieniu z komendamtem po- 


ce do gruntownej reorganizacji policji w mieście 
Krakowie. W pierwszym rzędzie zostaną zwinięte 
1 komisarjaty policyjne 4, I, III, 1V) a zostawio- 
ne będą jedynie komisarjaty na Podgórzu i na 
dworcu. Nadto przy komendzie policji na m. Kra- 
ków, którą sceniralizuje agendy zwiniętych komi- 
<urjatów, utworzona zostanie brygada śledcza, 
która prowadzić będzie sprawy z całego woje- 
wództwa, Odpowiednie wnioski odejdą w najbliż- 
szych dninch do Warszawy. Wobec włączenia 
agend śledczych całego okręgu krakowskiego do 
komendy miasta, gmach trzechpiętrowy przy ul. 
Siemiradzkiogo, gdzie mieszczą się biura komen- 
'y okręgowej, oddany ma zostać z powrowm mia- 
stu. 

WALNE ZGROMADZENIE STOWARZYSZE- 
NIA B. LEGJONISTÓW w Krakowie odbyło się 
w dniu 11 marca br. w sali Małop. Tow. Roln. 
Sprawozdanie sekretarza i skarbnika przyjęto do 
zatwierdzającej windomości, poczem udzielono u- 
stępującemu Zarządowi absclutorjum. 

W związku z uchwałami zeszłorocznego Zjazdu 
-ierpniowego, nastąpiła reorganizacja Stowarzy- 
zenia w tym kierunku, że Stowarzyszenie, jiko 
amodzielna instytucja, przestało istnieć, a zawią- 
zał się oddział krakowski Związku legjomistów pol 
skich, podporządkowany Zarządowi Głównemu w 
W arszyuwie. 

Następnie wybrano Zarząd Oddziaiu krakowskie- 
go, w skład którogo weszli: dr Henryk Kuncek 
ako prezos, Stefan Podwowski, jako skarbnik, dr 
Franciszek Ziołkiewicz i Rudolf Radzyński, jako 
sekTeywze oraz dr Mieczysław Kaplieki, dr Zdzi 
slaw Kwieciński, prof. Bolesław Pochmarski, Ka 
roł Szafran, Bronisław Tkacz, Jakób Walenta. 
Adam Wójcik i Jan Wojtyga. jwko członkowie 
Zarządu. Do komisji rewizyjnej wybrano: dr Stei- 
na, Koźmica i Pałkę. Do Sądu honorowego: dr 
Ostrowskiego, dr Lewartowskiego i dr Ziółkiewi- 
"za. 

CENY NA TARGU. Na wozorajszym tangu co. 
ny mleka zbieranego za 1 liśr notowano od 1000-— 
1100 mk., niozbieranego 1400—1500, śŚmietamę 
słodką od 1700—1800, kwaśną 2800—3200, masło 
za 1 kg. 25—27.000, ser 6—7000 mk., jęjo 400— 
120 mik. Drób: za kurę żądamo od 18—3500U mk.. 
za koguta 15—25.000 mk., gęś 35—80.000 mk., 
indyk 60—100.000 mk. Ryby: za 1 kg. karpia du 
zego żądano 21--22.000 mk., małego 16—19.000 
mk., lin duży 12.000 mk. 

ZAMACH SAMOBÓJCZY, We czwartek późrtym 
wieczorem skoczyła z bałkonu II piętra na podwó- 
rze domu pod 1. 64 przy ul. Dietlowskiej, służąca 
Józefa Pieczonkówna, w zamiarze samobójczym. 
Lekarz pogotowia odwiózł desperatkę, która do- 
„nała złamanią nogi i licznych obrażeń na całem 
ciele, do szpitała św. ŁŃzarza na oddział chirur- 
ziczny. 

PODRZUCONE NIEMOWLĘ. W bramie domu 
przy uł. Krakowskiej 47 znaleziono wczoraj pod- 
szucone kilkutygodniowe niemowlę płci męskiej, 
tóre vddano do żłóbka. 

ZŁODZIEJE W PULAPCE. Przed kilku dniami 
usiłowano dokonać włamania na strych domu pod 
l. 14 przy Aleji Mickiewicza celem kradzieży bie. 
izny. Sprawey zostali wówczas spłoszeni, a za dni 
arg administmtor domu podejrzewając, że z po- 
wodu ponownego wywieszenia świeżo wypranej 
dielizny powtórzy się wizyta złodziejska na strych, 
"wołał służbę z całego domu i około północy o- 
zekiwał na strychu przybycia opryszków. Rzeczy- 
viście przed godwiną 12 w nocy złodzieje usiło- 
wali przez dach dustać się na strych i przez nie- 
ostrożność strącili kawałek cegły. Na wszczęty 
ilarm wybiegła służba i ujęła wszystkich oprysz- 
ków w liczbie 8. Są to: Stanisław Wróblewski. lat 
32, Jan Konarski, lat 45 i Józef Gołębiowski, Jat 
19, wszyscy z Podgórza. Opryszków oddano w 
ręce policji. 

SZTUKA MAGICZNA NA ULICY. Wczomj St. 
Warta, wieśniak z Suchej, kupił mi uliey ca nie 
znanego mu ehłopeą bieliznę za 37.000 mk., którą 
sprzedający zapakowai w papier. Warta po odoj- 
ściu chłopca rozwinął pakunek i przekonał się, że 
wewnątrz zamiast bielizny znajduje się Stara 
szmata i kilka kawałków papieru. 

KRADZIEŻE. Ubiegłej nocy skradziono z wy- 
stawy sklepu firmy A. Bross przy ul. Florjańskiej 
14, trzy sztuki materji na ubramia wartości około 
2 miljonów marek. Spzawcy wybili szybę wysta: 
wową kamieniem. 


Z zamkniętego mieszkania L. Zycha przy ul, 


wykazanego 
Wybrana delegacja 


KRAKOWIE. 


licji krakowskiej, przygotował wnioski, zmierzają- 


którego mocne poparcie pozwoliło na uregulowa- 
nic tej ważmej sprawy europejskiej. Minister Dela- 
steyrie w dłuższem przemówieniu dał wyjz go 
rącemu uczuciu nieemienmcj przyjaźni, łączącej 
Francję i Polskę i dodał, że Francja calą duszą 
dzieli radość Polski, która od tej chwili może ‘w 
lepszych warunkach pracować nad swoją odbudo- 
wą ekonomiczną i organizacją narodową. Fran- 
cja — mówił minister — będzie zawsze z rado- 
ścią spogłądała na wzrost dobrobytu i rozkwit 
sprzymierzeńca polskiego. Oba kraje po pokona- 
niu szeregu trudności będą teraz myśłały tylko o 
tem, aby utrwalić pokój powszechny i współpra- 
eować dla dobra ludzkości i swych narodów. Obie 
mowy obecni powitali gorącemi oklaskami. 

Minister przemysłu i handlu Dior wydał w pią- 
tek przyjęcie na cześć polskiej misji ekonomicz- 
nej. 

USTĄPIENIE WICEMINISTRA STUDNICKIE- 
GO. Z Warszuwy telefonują nam: Dowiadujemy 
się, że w najbliższym czasio ustąpić ma z zajmo- 
wanogo stanowiska wiceminister Studnicki, kie- 
rownis adminiswacji w prezydjum Rady ministrów. 

SUBWENCJE MINISTERSTWA ZDROWIA. 
Ministerstwo zdrowia publicznego wyasygnowało 
100 miljonów marek na cele, związane z opieką 
aad dzieckiem. Z sumy tcj wyasygnowamo na bu- 
dowę sanytorjum dla dzieci iqienia Ś. p. rektora 
Ira J. Brudzińskicgo 20 miljonów marek. Dla ku. 
ratorjum zakładów leczniczych uniwersytetu Ja- 
giellońskiego na budowę sanatorjum dla dzieci w 
Zakopanem 50 miljonów Mkp. Na prowadzenie z2- 
kładu dla dzieci jagliczych w Rostkowicach 20 
miljonów Mkp. Do rozporządzenia kolegjum zbo- 
ru ewangelicko-augsburskiego na budowę domu 
ila dzieci niedorozwinięiych w Banoisze 10 miljo- 
jów marek. 

TRAGICZNY WYPADEK, Ze Lwowa donoszą: 
Po tragicznym wypadku zgomu ucznia gimn. I, 
skutkiem postrzelenia go przez kolegę, zdarzył się 
nowy wypadek w gimnazjum Il. przy ulicy Bato- 
rego. Mianowicie Adam tUarwoliński z II, klasy 
w czasie zabawy przyniesionym do klasy grana- 
iem spowodował jego eksplozję, której następ- 
stwem było rozszumpanie ręki i ciężkie rany na 
drugiej ręce i twarzy, które grożą utmtą oka. Ran- 
ni są także dwaj inni uczniowie. 

PRZEMYŚL, 14 marca. (Echą awantur ulicz- 
nych. — Kurs oświatowy T. 8. L.). 

Ostatnie wypadki uliczne w naszem mieście da 
ly powód niektórym dziennikom endeckiu do na- 
gonki.. Usualono, że były to wybryki pijanych 
chłopów, a madlo aresztowały władze policyjne 
kilku rzeżników żydowskich, którzy poranili chło- 
pów nożami. Odstawiomo ich do sądu okręgowe- 
20, gdzie toczy się obecnie śledztwo. 

Micjscowy Związek okręgowy T. S. L. zwołał 
w dniach 2 i 3 bm. kurs oświatowy. Otwarcie od- 
było. się w sali ratuszowej. Przemówienia powital- 
ne wygłosili pp.: inspektor Fischer, burmistrz Ko- 
strzewski, ks. Sarna, poczem delegat głównego 
zarządu T. 5. L, p. Nowak, wygłosił referat na 
temet: „Zadania imteligoacji, a w szczególności 
pracowmika oświatowego". 

Obrady popołudniowe poświęcono sprawie or- 
ganizacji młodzieży pozasckolnej i pracy wycho- 
wawczej wśród młodzieży. Referentem był p. ins- 
Lektor Fischer i ks. Matusz. Uczestnikami kursu 
byli delegaci Kół T. S. L. i alumni ostatniego roku 
kuasów teologicznych. 

DEFRAUDACJA BANKOWA. Bank ludowy w 
Włodzisłuwiu na Górnym Śląsku wysłał do Kato- 
wie swego pracom nika 19-letniego Adama Wojcie- 
chowskiego, celem wymiamy uzech miljonów ma- 
rek niemieckich i 105 franków na marki polskie. 
Dbecnie Wojciechowski oddał się sam w ręce po- 
licjj w Częstochowie, oświadczając, że otrzymane 
pieniądze częściowo wydał, częściowo został okra- 
dziony. Po przybyciu do Katowic Wojciechowski 
wpadł w jakieś podejrzane towarzystwo i jak po- 
wiada, tam mu zginęło 2,500.000. mk. niem. Tak 
się tem przejął, że postanowił resztę „puścić“, co 
też sumiennie uczynił, lecz dla rozmaitości przo- 
piósl się do Częstochowy. Tu do wydania pienię- 
dzy pomogli przygodni przyjaciele i przyjaciółki 
za pośrednictwem knajpki, kart itp. Gdy wydał 
wszystko co do grosza, oddał się w ręce policji. 

PROCES PRZECIWKO ARCYB. CIEPLAKOWI 
Z Moskwy domoszą: Dnia 13 marca arcybiskup 
Ciepixk i 15 księży katołickich zostało przewie- 
zronych z aresztu przy trybunale rewołucymym do 
więzienia w Butyrkuch. gdzie warunki pobytu są 
znacznie gorsze. Procee, który miał się rozpocząć 
14 marca, z niewiadomych przyczyn został odło- 
żony do dnia 21 bm. 

ROZRUCHY ANTISEMICKIE W KOWNIE. 
Jak donoszą z Kowna, miały tam miejsce w ze- 
szłym tygodniu w ciągu kilku dni ponawiające się 
ekscesy amtażydowskie. Na głównych ulicach mia. 
sta gromadzili się wieczorem członkowie litew- 


Topolowej 42 skradziono przyrządy miernicze, sa- |skich orgamizacyj strzeleckich, oraz tak zwanmi fa- 
mowar, plany, książki, kołdrę i bieliznę łącznej Szyści ldtewsty i dokonywali pogromów sklepów 


wartości 8 mijonów mk. 


żydowskich. Żydzi zareagowali na to zorganizo- 


skarbowych: Edwarda Zienkowskiego w Warsz%- 
wie, Leona Towamickiecgo w Łodzi, Gabrjela Uze- 
chowicza w Biześciu, Karola Górę w Biaiyrasto- 
ku, Erazma Jasicnskiego w Łucku i Stanisława 
Obrzuda w Giudziądzu. 


DALSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali 
4310—12 (8 cog.) Krzysztof Radziwiłł z Siehowa, 
1813 Pamięci rodziców Teliksa i Józefy z Munka- 
esych de Usabo — Jan Krzesiwo; 4314 Urzędniez. 


Niedziela, 18 marca 1928. 


a S 
Z sali odczytowej 
Dr ADOLF CZERNY: Wstęp da dziejów kultury 
narodu czeskiego. 

Kraków powitał wczoraj w swoich murach sym- 
Patycznego gościa i wysoko cenionego uczonego 
czeskiego, dra Adolfa Czernego, który na zapro- 
szenie tutejszego Związku literatów przybył do 
nas, aby wygłosić cykl odczytów o kulturze i li- 
teruturzc czeskicjj W sali Kollegjum wykładów 
naukowych zgromadziło się też liczne grono słu- 
shaczów z najinteligentniejszych sfer Krakowa, 
oraz kilku przedstawicieli uniwersytetu z b. pre. 
mjeran Nowakiem, aby wysłuchać miezmiemie 
interesującego wykładu o pierwszym okresie roz- 
woju kultury czeskiej. 
| Po ogólnym wstępie historycznym z powstanie 
nerodu czeskicgo, rozpoczął prelegent rzecz swą 
od slynnej kroniki Dalimira i legendy o św. Pro- 
kopie, jako pierwszych zjawach kiełkującej kul- 
tury duchowej cześkicj z pierwszej połowy czter. 
nastcgo wieku, w kiorych rozbłyskuje ślad pierw- 
«aeg0 stopa uczuć narodowych, wykwitających 
na podłożu religijnem. Z tego pradu wyłoniła się 
zwolna reforma czeska, opirta o grunt idej naro- 
dowej Wspomniawszy o dalszych na pół religij. 
nych dokuinentach kultury, jak Rękopis 10-rga 
bożego przykazania, o działalności Maciejn z Ja- 
nowa, przeszedł prelegent do charakterystyki Hus- 
sa i Hieronima z Pragi, jeko oliarmych bojowni. 
ków za myśl niepodległą czeską. W pięknej chi 
rekterystycec naszkicował dr Czerny obraz stosum- 
ków Hussn z Polską, wykazał wpływ jego na kul. 
turę polską, kiory stał się podłożem dla reforma- 
cji w Folace. Wspomniał także o Janie Żyżce, Cze- 


Gorące oklaski, jakiomi 
zajmujące wywody dra Czernego, 
rym wyraecm uznaniu za trud podjęty. 

FPrelokcję dra Czernego poprzedziło treściwo 
rrzemówieńie prezesa kmkowskiogo „Związku Ji- 
teratåw™“, prof. dra M. Szyjkowskiego, który, star 
nąwszy obok prelegenta na estrwlzie, w gorących 
słowach powitał dra Czernego, jako wieloletniego, 
wypróbowanego przyjaciela Polski i Polaków, 
nicznużonego pyviownika na polu bratmiego zbli. 
żenia obu narodów, a wskazując, jak niezależnie 


sluchacze nagrodzih 
były zusłużo- 


ki i urzędnicy krak. oddz. Twa ubezp. „Polomia' |od wszelsich odchyleń politycznych, jakie przy- 


z okazji imienin dyr. G. Cicimirskiego; 4315 Ku 
pamięci Kazimiery i Leona Szymańskich — sy- 
nowie; 4::16 Pamięci Adama i Heleny z Zabłoc- 
kich Janta Połezyńskich — dzieci; 4317 Grono 
naucz. uczelni im. Dąbrówki w Pozmaniu; 4318 
Kongres pracowników publicznych R. P. 17 lutego 
1923 w Krakowie odbyty. 


NA RZECZ BIEDNYCH ZAKLADU BRACI 
ALBERTÓW. Biedni, umieszczeni w Zakładzie 
dobroczynnym Braci Albertów w Krakowie, ul. 
Krakowska 48, wyrabiają sine, trwałe słomianki 
Go czyszczenia obuwia, które Zarząd Zakładu po- 
leca po cenach bardzo przystępnych. 


EMANUEL I RÓŻA CHAYESOWIE, opuszcza- 
jąc Kraków, żegnają serdecznie wszystkich życzli- 
wych przyjnciół i znajomych i składają 100.000 
mk. po połowie na Zakład sierót izr., oraz Stow. 
„Nadzieja“. 


TEATRY KRAKOWSKIE. 

Z TEATRU IM, SŁOWACKIEGO. Dzisiaj wcho- 
(dzi na afisz doskonała krotochwila Bernarda Sha- 
w'a, mająca ze. sobą olbrzymie sukcesy na scenach 
«uropejskich. „Pierwsza sztuka Fanny“ ma para 
doksalne sytuacie, utrzymujące widzów wciąż w 
napięciu; przygotowanie zaś jej przez reż. Zygm. 
Newakowskiego z pp. Kosmowską, Źmijewską, M. 
Modzelowską, Zaleską, Jednowskim, Szymańskim, 
Niewiarowiczem, Dzialoszem i in. zapewnia pierw- 
szorzędne wykonanie, Jutro po południu o godz. 
2% barwny „Janosik“. 

OPERA I OPERETKA. W sobotę 17 i niedzielę 
18 bm. dane bydzie nieśmiertelne arcydzieło Ry- 
szarda Wagnera „Loheagrin*. Doborową obsadę 
tworzą p. Zacharska, primadonna opery lwowskiej, 
która wystąpi gościnnie, zaś w innych purtjach 
pp. Wolska-Sobańska, Wesołowski, Romamowski, 
Mazamak i Mazurek. W niedzieinem przedstawie- 
niu pp. Dziewińska i Zbigniewiczówna. W niedzie- 
lẹ 18 marca o godz. 334 po południu operetka w 
3 aktach Brommego pt. „Maskotka. 

W poniedziaułck, 19 marca powtórzoną zostamie 
wyborna operetka Stoppana w 3 aktach pt. „Tar 
niec miljardów** w doborowej obsadzie premjero- 
wej. 

Elżbieta Jefimcewa, znakomita primadonna na- 
szej opery zaproszona została na szerąg gościn- 
nych wysiępów do Warszawy, Berlina, Wiednia, 
dokąd udnje się w najbliższych dniach. 

Z TEATRU „BAGATELA“, Dziś i dni następ- 
nych „Dom Magdaleny“, komodja w 3 aktach 
Konczyńskiego. Dzisiaj (sobota) po południu po 
cenach zmiżonych efektowna „Wiera Mircewa* w 
niezmienionej obsadzie. 


REPERTUARY: 
TEATR IM. SŁOWACKIEGO: 
Sobota; 17 bm.: „Pierwsza sztuka Fanny“. 
Niedziela, 18 bm. po pol.: „Janosik“; wieczorem: 
„Pierwsza sztuka Fanny", 
TEATR OPERA I OPERETKA. 
Sobota, 17 bm.: „Lohengrin*. 
Niedziela. 18 bm. po poi: „Maskotka“; wieczorem: 
„Lohengrin“. 
TEATR »BAGATELA«. 
Sobota, 17 bm. po pol: „Wiera Mircewa“; wieczo- 
rem „Dom Magdalery*. ; 
Niedziela. 18 bm. po poł: „Zdobycie Berg op Zoom“ 
wieczorem „Dom Magdaleny“. 


DYMITR SMIRNOFF, świetny tenor oper za- 
gramieznych wystąpi u nas dnia 8 kwietnia br. Bi- 
lety są już do nabycia u Braci Lipskich, Sławkow- 
ska 8. 


OLGA MARTUSIEWICZ, znana pianistka, wy- 
stąpi w Krakowie, w piątek 23 bm. 


WIELKI RAUT ARTYSTYCZNY uczniów Ak. 
Sztuk Pięknych ze wspóludziałem artystów: dra- 
matycznych oraz korowodem kostjumów w części 
tanecznej odbędzie się w Starym Teatrze dnia 18 
bm. o godz. 10 wieczór. Zaproszenia w Grand-Ho- 
telu od 6—9 wieczór. 


RAUT AKADEMICKI. Staraniem Centrali A, S. 
S. odbędzie się raut akademicki dnia 19 bm. w 
sali Saskiej, Współudział przyrzekł Chór Akade- 
micki pod artystycznem kierownictwem prof. M. 
Świerzyńskiego, oraz Ak, koło Tambour-Mandoli- 
nowe. 


,niosły czasy ostatnie pracuje on nad ideą łączna 


ści czesko-polskiej, opartej na wspaniałym dorob- 
ku własnej pracy, wyraził mu za tę szlachetną 
nieprzemijającej wartości działalność wdzięczne 
uznanie całego kulturalnego społeczeństwa pol: 
skiego. 

W sobotę odbędzie się dalszy ciąg zajmującego 
wykładu, na którym prelegent rozwinie dalsze 
etapy pochodu ideologji i myśli czeskiej aż do 
cząsów nowożytny ch. wy. 


Ze sportu 
PIERWSZY KONGRES SPORTOWY W POLSCE 
Warszawa, 16 marca. 

W dniach 7 i 8 kwietnia br. odbędzie się w 
Warszawie Pierwszy Kongres Sportowy. Protekto- 
rat nad Kongrosem objął prezydent Rady mini- 
strów jenerał Sikorski. Program Kongresu obej- 
muje między innemi wybor przew. komisyj: a) 
propagandy, b) sportu w szkołe, e) sportu w woj- 
sku, d) postulatowej, oraz referaty, które wygło 
szą: p. T. Garczyński na temat: „Społeczne zada 
nie sportu“, prof. Uniw. Pozn. dr Piasecki — „Pań. 
stwiowa i społeczna opicka nad spurtem", kap 
Królikowski-Muszkiet — „Sport w prasie“, red. R 
Wacek —— „Wydawnictwa sportowe”, dr Jaroszyń: 
ski — „Rola sportu w szkale”, kap. Karasiński — 
„Organizacja wojskowych zawouów spont.*, T. 
Kuchar — „Najpiluiejszy potrzeby sportu polskie- 
go“, prof. Uniw. Warsz. dr Nagórski — „Ustawo- 
darwstwo zabezpieczające rozwój życia sportiowe- 
go“, inż. dr Czesław Kłoś — „Budowa boisk spor- 
towych" itd. 


Z POLSKIEGO ZWIĄZKU PŁYWACKIEGO. 

W dniu 11 marca br. odbyło się w Warszawił 
doroczne walne zebranie Polskiego Związku Pły- 
wackiego. Na zebraniu dokonano wyboru zarzą 
du na rok 1923. Prezesem wybrano: pułk. ezt. jen. 
Ignacego Matuszewskiego, wicoprezwsami: dra Sta- 
nisława Wyżykowskiego i prof. dra W. Goetla 2 
Krakowa; skarbnikiem p. Leonarda Soweryńskiego 
i sckretarzem p. Tadeusza Semadenisgo, Ponadto 
weszli do zarządu: pp. T. Kuchar zo Lwowa, E. 
Baszkoff z Krakowa, dr Mieczysław Orłowicz, A. 
Zaleski, J. Grabowska, H. Ulanicki i Grudzińska 
Jak sprawozdanie P. Z. P. za rok 1922 wykazują 
należzio w tym czasie do P. Z. P. 13 towarzystw 
z 622 członkami. Na zjeździe było reprezentow'a 
nych 10 towarzystw; z Krakowa wysłały swych 
dclegatów: A. Z. 5. i Jutrzenka. 


ODDZIAŁ WIOŚLARSKI „SOKOŁA“ KRAKOW 
SKIEGO. 


Kraków, 17 marca. 
Zarząd Oddziału Wioślarskiego „Sokoła“ kra 
kowskiegu ukonstytuował się w sposób następu- 
jacy: prezesem wybmny został p. Marjam Dąbrow- 
ski; wiceprezosami. dr Kazimierz Szczepański, Jó- 
zet Rudnicki, dr Antoni Turski; naczeloik pzysta- 
ni Karwat Karol, sekretarz inż. Winkler W iihelm,= 
skarbnik Grabski Antoni, gosp. techn. Kutermoga 
Stefan, gosp, adm Wagnn Jan; członkowie wy- 
działu: Cyrek Wład., Dietrich Stan., Iwelski Stefan, 
Grabowski Stefan, Bialik Wincenty, Kałamacki 
Antoni. Delegaten: na Ziza wybranym został inż. 
dr Cybulski Kazimierz. 
JUTRZENKA—WISŁA. 
Kraków, 17 marca. 
Zawody o mistrzostwo klasy A okręgu krak, 

między Jutrzemką a Wisłą odbędą się w sobotę, 
dnia 17 bm. o godz. 3 po poł. na boisku Wisły. 
Z powodu zwycięstwa Wisły nad Cracovią, Ju- 
srzenki nad Sturmem budzą one zrozumiałe za- 
interesowanie. 


Z sali sądowej 

WYROK W SPRAWIE KOMUNISTÓW. 

Warszawa, 16 marca. 
Dzisiaj ogłoszono następujący wyrok w sprar 
wia Toeplitza į tow.: Leon Toeplitz skazany na 
6 lat ciężkiego więzienia, Jan Pomorski na 4 
lata ciężkiego więzienia, Antoni Piwowarczyk 
7 lat ciężkiego więzienia, Julja Heflich 3 lata 
twierdzy, Klemens Noga 4 lata ciężkiego wię- 
zienia, Edward Heller 4 lata ciężkiego więzie- 


„nia. Pozostałych oskarżonych uniewiniomo. 


ZA 


Niedziela, 18 marca 1925. 


Uroczyste po 
2 BOW 


Warszawa, 16 marca (Tel. wł.) Dzisiejsze po- 
siedzenie Sejmu i Senatu zamieniło się w wiel- 
ką manifestację z powodu uchwały Rady am- 
basadorów w sprawie naszych granic wschod- 
nich. Manifestacja ta w Sejmie zakłócona zosta- 
ła jednak niesfornem zachowaniem się posła 
Łuckiewicza, który w sposób zupełnie w parla- 
mentatryzmie niebywały, próbował wyrazić 
swcje zapatrywauia. protestując przeciw posta- 
nowieniom Rady ambasadorów. Pos. Luckie- 
wiicz, którego swego czasu wyrzekło się własne 
jego stronnictwo, a którego do łona nie chcieli 
przycisnąć nawet komuniści, urządził dziś w 
Sejmie karczemną burdę, a skarcony przez mar- 
szzdka i wykluczony przez niego na 3 posiedze- 
ma, a następnie uchwałą Sejmu na cały mie” 
siąc, nie chciał opuścić sali obrad. Wskutek 
czego marszałek zmuszony był przerwać posie- 
dzenie i zarządzić wyprowadzenio siłą niekultu- 
ralnego obstrwkejenistę. Ten niebywały w świe- 
cie parlamentarnym iacydent wywołał niesmak 
u licznie zgromadzonych reprezentantów państw 
sprzymierzonych i zaprzyjaźnionych. Dziwnem 
się również wydaje, że na znak protestu Gpu- 
ścili salę obrad Białorusini į Ukraińcy, nie soli- 
daryzujących się ponoć z wystąpieniami pos. 
Luckiewicza, który dopiero od niedawna poczuł 
sie patrjotą ukraińskim. 

Gdy wreszcie atmosfera oczyściła się, mar- 
szałek Rataj mógł dokończyć swego przemówie- 
nia, poczem na trybumę wszedł premjer. W 
przemówieniu swojem premier Sikorski dał wy- 
raz tym uczuciom które z pewnością obudziły 
się u wszystkich obywateli Rzeczypospolitej na 
wieść o uchwale Rady ambasadorów. Premjer 
nie zapomniał o nikim: wyraził hołd tym, którzy 
w Paryżu podpisali traktat wersalski, Paderew- 
gkiemu i Dmowskiemu, następnie tym, którzy 
dlersią i krwią swą wywalczyli nasze granice 
wschodnie, żołnierzom polskim i najstarszemu 
z pośród nich, marszałkowi Pilsudskiemu. Szcze 
gólną owację urządzoną naszej wypróbowanej 
gojuszniczce Franqji. Gorącemi również oklaska- 
mi powitamo ustęp z przemówienia premjera, w 
którym wspomniał om o Włoszeci: i Anglji. 

Warszawa, 16 marcu. (Tel. wł). Na dzisiejszem 
uroczystem posiedzeniu Sejmu obecny był prezy- 
dent Rzeczyposponiej Wojciechowski, wszyscy 
członkowie gabinetu i korpus dyplomatyczny z 
nsgr. Laurim. 

Warszawa, 16 marca (AW). Na dzisiejsze u- 
roczyste posiedzenie Sejmu salę sejmową przy- 
strojono bogato sztandarami narodowerai į zie- 
lenią. W loży dyplomatycznej w mundurach ga- 
lowych pojawili się przedstawioiele państw za- 
granicznych z dziekanem korpusu dyplomatycz- 
nego nuncjuszem papieskim Laury'm na czele. 


PRZEMÓWIENIE MARSZAŁKA SEJMU 
RATAJA. 


Jestem szczęśliwy, że mogę podać Sejmowi 
mzędową wiadomość. którą otrzymałem od pa- 
na prezesa Rady ministrów. Rada ambasadorów, 
opiera ą4c sié na postanowieniu 67 art. traktatu 
wersalskiego, uznała bez zaslrzeżeń nasze gra- 
nice wschodnie. 

Panowie Posłowie! Zbędną byłoby rzeczą roz- 
wodzić się nad daniosłością tego taktu, dla na- 
BzegO państwa. Pozornie nie się nie zmieniło. 
Nie straciliśmy, ani nie zyskałiśmy, ami jednej 
piędzi ziemi. w stosunku do tego, co było fak- 
tyczne w naszem posiadaniu, przed dniem 14 
marca 1923 roku. W szczególności same grani- | 
ce wstel.odnie zakreślone krwią żołnierza w 19 
1 20 roku, oznaczone licznemie mogiłami na- 
szych synów i braci, pozostały te same. Dla nas 
nie się nie zmiemiło. Zmiana nastąpiła dla świa- 
ta ; w tem leży doniosłość faktu. Decyzją Rady 
ambasadorów otrzymały nasze granice wscho- 
dnie sankcję międzynarodową. Państwo polskie 
przestało być dla świata czemś terytorjalnie nie- 
określomem i płynnem. Teraz dopiero wchodzi 
Poiska na arenę międzynarodową jako konkret- 
na propozycja, kitórej żaden mąż stanu w swoim 
rachunku pominąć nie może, jako określoną sł- 
łę, która chce być twórczą w pokojowej współ- 
pracy państw w mnożeniu dóbr duchowych i 
materjalnych. 

Decyzja Rady ambasadorów jest ostatnim e- 
tapem w dzieje budowy państwa polskiego, © 
ile chodzi o jego granice. Na dzieło to złożyły! 
się — wspomnieć tu potrzeba — Śmiertelne 
trwające latanu zmagania się naszych ojców z 
uciskiem państw zaborczych, tak obficie w cza- 
sie wojny przelana krew żołnierzy państw sprzy- 
mierzonych. szczególnie droga nam krew na- 
szych synów i braci i zabiegi naszych mężów 
stanu. Słuszną jest rzeczą, abyśmy w dniu dzi- 
siejszym złożyli hołd tym z pośród nich, którzy 
zmarłi a cześć tym, którzy żyją.. 

Decyzja Rady ambasadorów nie jest aktem 
łaski w stosunku do Polski, lecz aktem spra- 
wiediiwości, wysokiego rozuinu i zdolności prze. 
widywania mężów stanu państw sprzymierzo 
nych, Nie umniejsza to naszej wdzięczności dla 
tych państw, szczególnie dla naszego sprzýnne- 
rzeńca Franoji i chociaż w stosunkach między 
państwani nie można budować li tyiko na czyn- 
nikach uczuciowych, do których należy i 
wdzieczność. to jednakże historja wielkiej woj- 
nv ponczyła. że nie można ich niedaceniać. 

Uroczystość dzisiejsza zbiega się z rocznicą 
uchwalenia konstytucji, która położyła podwa- 
liny pod wewnętrzną budowę państwa, z rOczni- 
cą plebiscytu na Górnym Śląsku j traktaiu ry- 
skiego, który wytyczył nasze granice i przypada 
na okres, w którym podejmujemy ostatni wiel- 
ki wysiłek dla sanacji naszego skarbu i finaa- 
sów. Przegląd tych atapów, stworzonych wła- 
siym trudem i własną wolą wskazuje, że po- 
stępujemy naprzód w kierunku budowy silnego 
i trwałego państwa. 

PRZEMÓWIENIE PREZ. MINISTRÓW 
SIKORSKIEGO. 

Wysoka Izbo: Zabierając głos przed kilku 
dniami z tego miejsca w najważniejszej w obec- 
nej chwili sprawie o charakterze międzynaro- 
owym, bo w sprawie uświęeeata granic Rze- 
czypospoliiej Polskiej, czyniłem te z pełną ufno- 
ścią, do której upoważniały mnie zabiegi przed- 
sięwzięte w tym kierunku na Zachodzie, jak 


Fabryczny 
skład mebli 


siedzenie sejmu. 
odu uchwały paryskie! 


NOWA REFORHA 


okrzyk: Niech żyje Francja! Niech żyje Anglja! 
Niech żyją Włochy i Japonia! (Oklaski. Posło- 
wie wstają), po czem wyraża mowca uznanie 
i podziękowanie posłom tych państw, akredy- 
towanym przy Polsce. 

Podniósłszy doniosłość daty historycznej i4 
również z całą oględnością., do jakiej «bowiązy- marca 1928 r. dla dalszych dziejów Polski. za- 
wała mnie wobec Wysokiego Sejmu sama tej | kończył premjer swoją mowę następującemi slo- 
sprawy deniłostość. Dziś szcześliwy jestem, mo- |wy: 
gąc Wysokiemu Sejmowi zakomunikować, że| Podejmując program konsolidacji wewnętrz- 
sprawa została pomyślnie rozstrzygnięta. Mo- nej. opartej na zgodzie narodowej i społecznej, 
cą uchwały konferencji ambasadorów z dnia 14 | oraz zapowiadając dotrzymanie obietnicy, zło- 
marca główne mocarstwa sprzymierzone i sto- Żonej wobec mniejszości narodowych, stajemy 
warzyszone uznały całkowicie wszystkie gra- | chętnie do pokojowego, na! wzajemnem zaufaniu 
nice wschodnie Rzeczypospolitej „Polskiej, u- opartego wysiłku wszystkich narodów świata, 
znając zarazem pełną suwerenność Rzeczypo- | wysiłku, zmierzającego do przywrócenia utra- 
spo'itej Polskiej, uznając w tałej pelui suweren- |comej równowagi i odbudowy fundamentów o- 
neć Rzeczy pospolitej względem wszystkich ob- | gólno-ludzkiej cywilizacji (Huczne brawa i okla- 
jctych temi granicami obszarów bez jakiekkol- ski). : 
wiek zastrzeżeń, hez jakichkolwiek ograniczeń; Po mowie p. prezydenta ministrów marszałek 
(Oklaski). || dla uczczenia uroczystego momentu zamknął 

Tłómaczenie autoryzowanej odrośnej rezo- |posiedzenie, wyznaczając mastępne na jutro 
lucji i uchwały brzmi dosłownie, jak następuje: godzinę 12 w południe. 

Imperjum brytyjskie, Francja, Wlochy i Ja- 
ponja. które wraz ze Stanumi Zjednoczonemi 
A'neryki jako mocarstwa sprzymierzone i sto- 
warzyszone podpisaly traktat pokojowy w Wer-| Warszawa, 16 marca (Tel. wł.) Urzedowa no- 
salu, postanowiły z uwagi na to, tyfikacja uchwały Rady ambasadorów przy- 

że ma pudstawie art. 87 a linea ITI *vspomnia- szła drogą telegraficzną o godz. 4 rano. O godz. 

nego traktatu powołane są do ustalenia gra- 10 rano została ona zakemunikowana marszał- 
nie Polski, które nie zostały wyszczególnione kowi Ratajowi, który w porozumieniu z premie- 

w tym traktacie, rem zwołał na popołudnie posiedzenie Sejmu 

że rząd polski zwrócił się dnia 15 lutego T. i Senatu. 

23 do kont i sado 4 

1928 do konterencji ambasadorów z prośna | OFICJALNA NOTYFIKACJA UCHWAŁY 

aby mocarstwa w niej reprezentowane zrobil- RADY AMBASADORÓW 

ły użytek z praw przyznanych we wspomnia- E j 

Warszawa, 16 marca (Tel, wI.) Jutro o godz. 


nym artykule, 

że ze swej strony rząd litewski już w swojej 10 rano przybywa z Paryża do Warszawy na- 
nocie z dnia 18 listopada 1922 r. objawił był Zelnik wydziału wschodniego ministerstwa 
chęć, aby wymienione mocarstwa zrobiły u- ,ŚPIAW zagranicznych p. Łukasiewicz, który 
żytek ze wspomnianych praw, przywozi eryginalny tekst uchwały Rady amba- 
że na zasadzie art. 91-go traktatu pokojowe- sadorów. Jutro nastąpi też ofisjaina notyfika- 
go z St. Germaim Austrja zrzekła się na rzecz Cia postanowień Rady ambasadorów rządowi 
głównych mocarstw sprzymierzonych i stowa- Ai Taak przez posłów państw sprzymierzo- 
| nych. 


rzyszonych wszystkich swoich praw i tytułów | 

do terytorjów, które należały uprzednio do SUKCES PREMJERA SIKORSKIEGO. 
byłej monarchji austro-węgienskiej, a które, Warszawa, 16 marca (Tel. wł.) Z Paryża na- 
znajdują się poza nowemi granicami Austrji,  qogzła tu wiadomość, że w tamtejszych kołach 
wyszczególnionemi w art. 27-mym wzmian- politycznych uchwałę Rady ambasadorów uwar 
kowanego traktatu nie są obecnie przedmio- zsją za. wielki sukces checnego gabinetu i zwła- 
tem żadnego inmego przydziału, 4 szcza! w znaczniej części jako rezultat osobistej 
że Polska uznała, % warunki etnograficzne interwencji obecnego premjera u szefów rzydów 
wymagają, odnośnie do wiichodniej części Ga- sprzymierzonych. 6 

licji ustroju samorządowego, 

że traktat zawarty 28 czerwca 1919 r. mię- GRATULACJE. 

dzy głównemi mocarstwami sprzymierzonemi| Warszawa, 16 mamca (AW). W związku z đe- 
a Polską przewidział dia wszystkich teryto- cyźją Rady ambasadorów, jenerał Sikorski o- 
rjów, podlegających suwerenności polskiej trzymał wczoraj szereg listów  gratulacyjnych 
specjalne gwarancje na rzecz mniejszości ra- ze wszystkich stron kraju. Do prezydjum Rady 
sowych, językowych czy wyznaniowych, ministrów zgłosił się między innemi poseł To- 
że odnośnie do swojej granicy z Rosją Polska massini, składając imieniem rządu włeskiego 
zniosła się bezpośrednio z tem państwem, aby serdeczne życzenia Sikorskiemu. 

Na a.) «dy „EEN ROZCZAROWANIE NIEMCÓW, ROSJAN 
że odnośnie dn granicy polsko-litewskiej na- I UKRAIŃCÓW. 


leży uwzględnić istniejący stan rzeczy, WY-| «yaron k | 
nikający w szczególności z rezolucji USRR ALA) Emo)? sie GB 


Rady | a A » 
E K ` Ls 7 s wał: a bass dp j rad 
Ligi narodów z dnia 8 lutego 1923 r. wiadujemy, uclwała Rady ambasadorów wg 


ć ; i ;wola} przygnebiające wrażenie w tutejszych 
Mocanstwa iły ziecić konferencji amba- | Rano dl 3 Ą W 
zza Y polec y. ZA k > ir amb sterach niemieckich i rosyjskich. Do ostatniej 
sadorów uregu:owanie tej sprawy. | 


8 r A k % chwili Niemey i bosjanie mie wierzyli w szczę: 
= a tego konferencja ambasadorów po- slwe załatwienie. zabiegów rządu polskiego. 

Po pierwSze: Lwów, 16 mairca (Tel. wł.) Wiądomość o u- 

Aana iao "sę: Polski: chwale Rady ambasadorów, _uznającej nasze 

zR + Parowe Aeria i wytyczoną čnia granice. wschodnie, spadla z pe na 
23 listopada 1922 r, na zasadzie wzajemnego AN A z i ywiiną piez Petrusze- 
porozuntenia i na odpowiedzialność obu państw, dne. z AE ye d "ana, „cdj, dee dzi- 

2) z Litwą liuję podaną poniżej (Unii tej do- midjw ukrańiskich. odnośnie do sytuacji: jaką 

mc * Pęk, nietw ukraińskich, odnośnie do sytuacji, jaką 
pye hcza6 Pe Zamoyski m W POZIE wytworzyła decyzja Rady ambasadorów. — 
nikował). W yzaaczenie tej linji na terenie PO- Uchwał na razie nie powzięto żadnych. 
zostawia się obi zainteresowanym rządom, któ- ć 
re bedą miały zupełną swobodę poczynienia z Z RADY MINISTRÓW. 
obopólną zgodą poprawek poszczególnych, ja-| Warszawa, 16 marca (Tel. wł.) O godz. 5 po 
kie uznałyby na młejscu za niezbędne. południu odbyło się posiedzenie Rady mini- 

Powtóre: slrów, na któnem rozpatrywano sprawy związa- 

Przyznać Polsce, która to przyjmuje pełne ne z naszą polityką zagraniczną, a w szczegól- 
prawo suwerenueści nad terytorjami pomiędzy ności z uchwałą Rady ambasadorów w sprawie 
wyżej wymienionemi granicami a janemi grani- | naszych granie. W posiadzeniu wziął udział de- 
cami terytorjum polskiego, z zastrzeżeniem po- | legat rządu polskiego przy Lidze Narodów prof, 
stanowień traktatu pokojowego z St. Germain- | Askenazy. 
en-Laye, dotyczących ciężarów i zobowiązań | Rada ministrów ratyfikowała umowę sanitar- 
obciążających państwa, którym przekazane zo- |ną z Rosją i przyjęła projekt ustawy © zgroma- 
stało terytorium po byłej monarchii austro-wę- |dzeniach. Obie te sprawy w najbliższym czasie 
gierskiej. przedstawione zostaną Sejmowi do zatwierdze- 

Sporządzono w Paryżu dnia 15 marca 1923 r. |nia. 
(—) Pnibs, Poincare, Avezzano i Matsuda. 

Pr. Sikorski podmosi w dalszym ciągu swej 
mowy pierwszorzędne znaczenie tego faktu. — 
Obok traktatu ryskiego i sprawy śląskiej jest| Warszawa, 16 marca. Dnia 15 bm. wieczorem 
to największy akt międzynarodowy dla Polski, |prezes lady ministrów podejmował w salunach 
od podpisamia traktatu warsalskiego. Nieroz- |prezydjum Rady ministrów bawiącego chwilowo 
strzygmięcie przez mocarstwa sprawy Galicji |w Warszawie ministra spraw zagranicznych Esto- 
wschodniej było ciężarem, jakiego w ostatnich |nji, p. Hellato. Wśród zaproszonych gości znajdo- 
latach nie dźwigało żadne z państw eurqpej- |wali się marszałek Sejmu, Rataj, ministrowie Da- 
skich. Wilno į polski prastary Lwów (huczne | rowski, Makowski, Mikułowski Pomorski, Chodź. 
oklaski) dzielić będą z państwem polskiem po |ko, wiceministrowie Studziński i Strasbuiger, dy- 
wieki wieków dolę i niiadolę. rektor Kętrzyński, szef prowkołu  dyplomatycz- 

Utrwalenie naszych granie mamy do zawdzię- |1ego Tamowzki i poseł Dąbski. Ministrowi Hella- 
czenia, oprócz wielkich mocarstw, wysiłkom |towi towarzyszył charge d'affaires Fstonji. 
polskiego żołnierza i naszemu umiarkowaniu. W czasie wieczerzy prezes ministrów wygłosił 

Premjer podnosi zasługi podpisanych na trak- | przemówienie, w ktorem witając ministra Heilata 
tacie wersalskim, Paderawskiego i Dmowskie- |imicniem rządu, wyraził uczucią glępokiej przyja- 
go. Należne Polsce granice od wschodu zdobył jźni, jaką rząd polski żywi dla Rzeczypospolitej 
i ustalił polski żełnierz (Huczne oklaski. Posło- |estońskiej i zapewnił że Polska z pełnym podzi- 
wie wstają). którego wysiłki i ofiary stanowiły | wem obserwuje wysiłki narodu estońskiego w kie- 
ostoję niepodległości państwa polskiego. Wie-| ruuku utrzym mią samodzielności i pomyślnego 
kopomną pozostanie zasługa naszego żołnierza |ro0żwoju swego kraju, oraz podkreślił znaczenie 
polskiego, x wśród nich najstarszego latami |"oli, jaką Estonja odgrywa wsrod państw nadbał- 
walki i zasługi marsz. Piłsudskiego (Oklaski z | tyczich. Dalej zapownił prezes Rady ministrów 
lewicy. Głos: Niech żyje Piłsudski! Posłowie na | dostojnych gości, że Polska zachowa na przyszłość 
lewicy wstają). ; jak najserdeczniejszą przyjaźń dla Estonji i lojal- 

Krew polska, którą przesiąkła ziemia nasza, | ie wspierać ją będzie w jej zamierzeniach. Wresz- 
nie pójdzie na marne, a kopce 1 miedze, które | cie wyraził szczere podziękowanie dla ministra 
ona wyznaczyła, zostaną utrwalone ng zawsze | Hellata, który zawsze gorąco popierał interesy 
(Brawa). } i r Polski tak w czasie swojej pracy w gabinecie 

Premjer przypomina, że organizatorem mo-|estońskim. jak i za czasow poselstwa w Warsza- 
ralnych sił narodu w chwili wielkiego niebcz- |wie. J'rezes Rady ministrów zakończył toastem na 
pieczeństswa, był ówczesny rząd koalicyjny z |cześć sziacheinego modu estońskiego. 
posłom Witosem na czele 1 Sejm konstytucyjny | Na przemówienie to odpowiedział minister H e l- 
z marszałkiem Trąmpczyńskim. Mowca: wyraża jlat, dziękując gorąco zu szczere wyrazy uznania 
uznanie posłowi Dąbskiemu, jako przawodniczą. |i przy jaźni. Zaznaczył przytem, że Estonja nie u- 
cemu delegacji polskiej w Rydze (Oklaski). S.|staje w usilnej pmcy dla zapewnienia narodowi 
p. Narutowicz pierwszy z gabinetem dra Nowa- | swemu przyszlości jak najpomyślniejszej i wyrazil 
ka w sposób realny postawił sprawę granic życzenie, żeby stosunki z Polską, coraz bardziej 
wschodnich (Głosy: eześć! Posłowie wstają). — |Się zacieśniające, stały się jak najbliższe. P. Hellat 
Mowca podnosi dalej działalność pp. Skirmunta | zakończył toastem na cześć narodu polskiego. Po 
i Zamoyskiego, po czem dziękuje wielkim mo- | Vieczerzy prezydent Rady ministrów wręczył mi. 
carstwom za udzielenie nam pomocy, wznosząc nistrowi Heilatowi odznaki wielkiej wstęgi orderu 
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dramat podług powiesci Walter Scotta. 


Film dla dzieci i młodzieży dozwolony. 
| 


Polonia Restituta. Zebranie wśród ożywionej i mi. 
lej pogawędki przeciągnęło się parę godzin. 


NIEPOWOŁANA INTERWENCJA 
CZICZERINA. 

Warszawa, 16 marca (AW). »Kuriar Polski« ! 
donosi © nowej nocie Oziezerina do rządu pol- 
skiego, w ktćrej ten wita tendencje pokojowe 
rządu polskiego. wyrażone w ostatniej nocie 
polskiej. Wskazuje jednak. że Rosja nie po- 
dziela nadziej rządu polskiego pokładanych w 


jLidze Narodów. Cziczerin twierdzi. że mocar- 


stwa należące de Ligi, nie są sędziami bezsiron- 
nymi w konilikcie polsko-litewskim, į twierdzi, 
że w interesie Felski i Litwy leży, aby Skorzy- 
stały z pośrednictwa Rosji sowieckiej względ- 
nie innego zainteresowanego rządu. Wreszcie 
Cziczerim oświadczył, że w traktacie ryskim KO- 
sja nie zrzekła się swego desinteressenient co 
do obszarów leżących na zachód od granicy 


ODPARCIE INWEKTYWY NIEMIECKIEJ. 

Gdańsk, 16 marca (PAT). Na wezorajszem po- 
siedzeniu Koła połskiego dr Panecki złożył 
w związku z twierdzeniem prezydenta senatu, 
wypowiedzianam na posiedzeniu Sejmu w dniu 
S bm., jakoby poseł polski dr Kubacz był na 
żołdzie rządu polskiego, w imieniu Koła pol- 
skiego dłuższe oświadczenie. W oświadczeniu 
tem frakcja polska zazmacza, że dr Kubacz pro- 
wadzi tylko kierownictwo i zarząd Towarzystwa 
zakupu realności w Gdańsku, a nadto prowadzi 
zarząd nieruchomości, należących do Rzeczy- 
pospolitej Polskiej. Frakcja polska uważa, że 
działalność jego nie stoi w sprzeczności z cbo- 
wiązkami obywatela Gdańska i posła sejmowe- 
go i dlatego też frakcja widzi w oświadczeniu 
prezydenta senatu świadomą chęć chrazy, ma- 
jącą na celu obniżenie powagi członka frakcji 
polskiej w opinji publicznej. Przeciwko temu 
frakcja zanosi jak najbardziej stanowczy pro- 
test. Następnie w trzeciem czytanin ustawę o 
wypuszczeniu pieniedzy miejskich w kwocie 
trzech miłjardów 6 miljonów marek niemiac- 
kich. 

POWRÓT POLAKÓW, SKAZANYCH NA 

ŚMIERĆ W ROSJI. 

Warszawa, 16 marca (PAT). Delegacja polska 
do spraw repatrjacji podaje do wiadomości, że 
15 marca br. p. Konstanty Zaremba Skrzyński, 
prezes delegacji polskiej rw Warszawie dokonał 
na granicy Rzeczypospolitej wysniany persona!- 
nej 23 obywateli polskich, skazanych w Rosji 
przez władze sowieckie na karę śmierci za wier- 
ność ideałów narodowych. Dnia 16 marca br. 
wieczorem spodziewany jest przyjazd pociągu 
z uratowatrymi skazańcami do Warszawy w to- 
warzystwie prezesa delegacji i urzedników. Z 
okazji tego szezęśliwego powrotu delegacja 
polska przy współudziale omgamizacyj społecz- 
nych urządza "uroczyste nabożeństwo dzięk- 
czynne, które dnia 19 manca w poniedziałck o 
godz. 11 rano eelebrować będzie J. E. arcybi- 
skup Edward Ropp w kościele św. Krzyża.- % 


ANGLJA PŁACI AMERYCE. 
Weczyngton, 16 marca (PAT). Auglja doko- 
nała dziś w Banku Rezerwy Federalnej w No- 
wym Jorku wpłaty pierwszej raty długu wojen- 

nego w wysokości 4,128.000 dolarów. 


Dział ekonomi 
ekonomiczny - 
O ROZPOWSZECHNIENIE OBROTU 
CZEKOWEGO. 

Rzocz dziwna, że w debatach o naprawie finam- 
sów, czy toż o zaradzeniu brakowi gotówki, nie, 
albo niewiele, mówi się o środku, bez użycia któ- 
rego trudno będzie uzdrowić naszą walutę, lub 
ożywić rynek pieniężny, na którym doszło już do 
katastrofalnego braku środków obrotowych. Dziś! 
na jednego mieszkańca w Polsce przypada 40.000 
Mkp., czyli około 5 franków złotych, podczas gdy 
przy obeenem tempie rozwoju gospodarczego przy- 
padać winno przynajmniej 60 framków złotych, 
jako przeciętna środków obrotowych. Statystyka! 
wś wykazuje, że w miarę nowych emisyj bankno- 
tów, zmniejsza się coraz więcej wartość ogólnego 
obiegu. I tak z początkieni roku 1922 wynosiła 
ona ma głowę około 14 franków złotych, w końcu 
tegosamogo roku spadła już do 8 franków, a dziś, 
jek wspomniano, wynosi ztledwie 5 franków. Nie 
dziwnego, żo nasz przemysł i hamdel duszą się 
z braku gotówki obrotowej. | 

Środkiem, mogącym  zbawiennie wpłynąć nal 
samację waluty i na to drugie z nią związane zło, 
jest wprowadzenie, względnie stosowanie na więk. 
szą, miż dzis, skalę, obrotu bczgotówkowego, czyli, 
czekowego, który uratował Anglję od katastrofy 
walutowej i gdzieindziej już od łat wykazuje wiel- 
ką żywotność. Co się tyczy Amglji, to mało Jost | 
ananym fakt, że z końcem roku 1922, prócz obie- 
gu bamłuwtów (emisja Banku Angielskiego), po- 
krytogo w 90 proc. złotom, w kraju tym emisją 
papierowa rządowa („currency notr") wynosiła 
245.14 miljonów funtow szterlingów, niezabezpie- 
czonych rmeczowo. Że więc Anglja nietylko nie 
podziela dziś losu Niemiec, Austrji i Polski, ale 
z europejskich państw,' uczestniczących w wojnie, 
najszybciej uzdrawm swoją walutę, ma to w znacz. 
nej mierze do zawdzięczenia swojej najlepszej w 
Europie orgamizacji ruchu piemiężnego. opartej na 
syśitenśc czekowym. Pod tym względem dorównały 
Anglji tylko Stany Zjednoczone Ameryki Półmoc- 
nej. 

Obrót ubieglego roku w izbach rozrachunkowych 
(Clearing Housos) sięgał kwoty 37.161 tysięcy 
funtów szterlimgów, a już w roku 1868 wynosił 
34.125 tysięcy funtów szterlingów! John Lubloch 
zaś już w roku 1865 pisał, że do banku, którym 
zamądzał na miljon funtów wniesiono banknotów 
tylko 21.600, kruszeu 6.210 funtów, czyli 2.7 pro- 
cent, resztę zaś czekami. Obecnie stosunek ten 
wynosi tylko 0.07 procent. Bo angielski obrót pie 
niężny odbywa się prawie wyłącznie czekami, któ- 


KINO „WANDA“ 


A. 


re w zupełności zastępują banknoty. Podobnie 
i w Ameryce organizacja czekowa jest silnie roz- 
winięta, a mimo to starają się tam jeszcze ią 
więcej rozpowszechnić, a rząd nie cofa się przed 
najdalej idącemi ułatwieniami, aby cel ten osia- 
gnąć. 

W Polsce jest dosłownie wręcz przeciwnie. Mi. 
mo 50-letnich usiłowań różnych światłych finen. 
sistów w kierunku rozwinięcia systemu czekowe- 
go, rozwój ten wykazuje zbyt nikłe postępy i spo- 
łcczeńsiwo zupełmie nie przywykło do posługiwa- 
nia się czekami. Jedna tylko P., K. O. dużo na tem 
polu działała, Zresztą, poza nią, prawie nic nie 
zrobiono i nasze sfery gospodywcze są zupełnie je 
szcze nieświadome o wielkich korzyściach takiego 
obrowu, jakby sobie nie zdawały sprawy z tego, 
że zwycięstwo czcku nad banknotem stanowić nm. 
ci jednę z podstaw zdrowej waluty. W b. zaborze 
rosyjskim, gdzie tak żywo pulsuje życie gospo- 


, deze, obrót czekowy jest najsłabiej rozwinięty, 


a to dzięki temu, że niema tam ustawy wwokowej. 
Uchwałenie toj ustawy uważać zatem nalcży za 
sprawę, niecicrpiącą zwłoki. 

Celem zaś zachęcenia społeczeństwa do poslu- 
giwamia się czekami, należałoby operacje, z niemi 
związane, uwolnić czasowo od opłat etemplowych, 
obciążających kwity od wpłat na mchunki czeko- 
wę i znacznie podrażających koszta tych operacyj. 
Koszta te są dziś bowiem u nas zbyt wielkie. Ró- 
wnicż należaioby w tym celu uprzywilejować po- 
datkowo kapitały, będące dłuższy czas na rachun- 
kach czekowych. Wszelkie koncesje skarbu w tym 
kierunku opłacą się siokrotnie. 

* ZEBRANIE EKONOMICZNE W BELWEDE- 
RZE. We czwariek odbyło się w Belwederze ze- 
branie, na które przybył minister skarbu, Włady: 
slaw Grabski, minister przemysłu, Ossowski ko- 
leji Marynowski, marszałek Rataj, przedstuwicie- 
le Senatu i Sejmu, świata naukowego, oraz związ- 
ków, kooperatyw rolniczych i spożywczych. Pod- 
czas zebrawia dr Stefan Bartoszewicz wygłosił re- 
ferat o przemyśle naftowym i o jego znaczeniu dla 
państwa. Po referacie dra 'Bartoszewicza wywią- 
zabu się ożywiona dyskusja. 


Wiadomości giełdowe 


Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. W obrotach walutami 
i dewizami nadal tasama rezerwa i depresja, powodu- 
jące dalszy, jeszcze silniejszy spadek kursów, zwła- 
szcza wysokocennmych, niż onegdaj. Dolarami robiono 
tylko gotowkowo 3900 punktow niżej, przekazami 
angielskieni 6000 punktow nizej, francuskiemi 175, 
Zurych 2u0 punktów nizej. Jiniejwartościowe gatunki 
ucierpiały stosunkowo mniej na kursis. 

Rynek akcyj przemysłowych i handlowych wyka 
zuje nadal korzystne ożywienie w obrotach. Licznych 
transakcyj dokonano przeważnie po kursie mocaiej- 
szym. W dużem zwłaszcza zainteresowaniu Chode- 
rów, który znacznie zyskał na kursie, Cegielski, Gór- 
ka, Tepege, Ćmielów i Polska Nafta. Z akty) bar 
kowych kupowano Akcyjny Związkowy po 800 i Kre- 
dytowy warszawski po 14.500, papiery procentowe 
bez obrotow. 


CEDUŁA KURSOWA 
z dnia 16 marca 1923 
Waluty i dewtzy: 


Gotówka 200 la 
Dolary St. Zjed. 40000 43000 4 
d Transakcja 42040 
Funty szterl. 195000 205000 195000 205000 
Floreny hołend. 14000 15000 
Franki francuskie 2460 2600 2400 2600 
Marti niepueckie 1475 2-15 180 220 
Korony austr. 055 u'€5 0:60 066 
Korony czeskie 1200 1300 1250 1850 
Akcje Tow. bandh } przem. 
Transakcja 
Polskie Tow. handl. 4000 5000 A400—' 
I faj 16000 20000 18500—1y200 
Polski Glob 750 800 7 
Żegluga Polska 1200 1400 1250—1350 
Zieleniec wski 108000 118000 109000—1120800 
Cegielski 105000 115000  106000—113u00 
Parowozy *' 16500 18600  17300—18000 
Automotor 4000 5006 4600 
Ursus I 80060 35000 
Ursus IM 13060 14000 
Trzebinia 25000 31000 27000—2900¢ 
Pocisk 5000 6000 5300—5750 
Górka 65000 70060 66000—67000 
Siersza 70000 75000 
Tepege 40000 46000 43000—4500¢ 
Polska Nafta 7000 10000 7500—9000 
Pezet 6500 4500 
Strug 10600 8000 1500 
"Tłuszcze Trzebinia 26600 35000 260008100E 
Krakus 13500 15500 14000—15000 
Chodorów 60000 70000 60000—69500 
Ćmiełów 37000 43 38009—42000 
Elektr. Siersza 5000 6000 5300—5600 
Niemojowski 20000 23000 — 21060—22000 
Kapelusze Myślenice 5000 6006 


GIELDA SZWAJCARSKA. (16 marc) Berlin 0'02.58 
Jolandja 21174, Nowy Yerk 58434, Londyn 25'18, 
Paryż 38/90. Medjolan 25'85, Praga 15/95, Bukareszt — 
Budapeszt 0'16 1/8, Belgrad 550, Sofja 330, Warsza 
wa 001.18, Wiedeń 0*00.743/:, austr, kcroua etemplo 
wana 0'00.15. 


CZARNA GIEŁDA WE LWOWIE, (Tel. wź.). 
Na giełdzie lwowskiej od wczoraj „silny spadek 
walut obcych. Wpłynęło na to uznanie przez Radę 
ambasadorów naszych granic wschodnich, jakoteż 
odebranie różnym banczkom prawa obracania wa 
lutemi W dniu dzisiejszym zapanowała na giełdzie 
formalna pamika. Na czarnej giełdzie notowano: 
dolary 42500, marki niemieckie 2:65, korony cze 
skie 1280, franki utrzymały się na poziomie wczo 
rajszym. 


ospowiewiacy redaktor: 
MICHAŁ KONOPIŃSKAUŁ 
earm m a = 
Nadesłane, 
Artykuły w tym dziale nie pochodzą od Redakcji 


WBISY 


na nowy Wieczorny Kurs kandi. w Szkole 
„Hermes“ Jana Pilcha w Krakowie, Flo-, 


(rjańcka 39, przyjmuje się codziennie od 9—1 


1 3—7. 


Utrzymuje stały magazyn mebli 
stylowych własnego wyrobu, jako- 
toż zagranicznych. 


c 4 Nr 44 _ nowa REFORMA. z a Niedziela 18 Marca 1923 
ł ae -ann anny RZEZ ARON A Wn z A O DA RZ R A WERON L. 2378/28 667 D e 
7” : Aulo ciężarowe 
29 ) Fr i Eg ha ip 
Ksiażki ciekawe. Księgarnia Polska 
Demańska: Fotografje mówią . . . . 1.900 mkp. l 
| owy Panna de Scudery . . . . 1.900 , | palpea dla młodzieży qastppnianekminzi: 
Tetfi: Kobieta demoniczna A n =1L900 My Mi 
Daniłowski: Nad urwiskiem . . . . . 1.900 , | wiawiaje wj Eo AD 
S PoE a kształcącej się młodzieży, brosz. 1922 10.500 mkp. 
ałkowska: Na torfowiskach . LBA fa opr. : < 15.000 
Dygasiński: Nowele. Jazda ze Ziurdanka 1900 „|| gypanicką AE og ź 
+ mini Aa Michała Anioła * „ IFOTOP= adnieka Wanda: 29 powieści dla ` 15.000 
rabowski: Granim Salis . -E O00 eS j 
Gobineau: Gamper Ali . . . . . . 1.900 „ Tomaszewska Wanda: Przecudne bajki 
Rabska: Barbarzyńca w mą .« dy” z całego świata, ilustr., opr. . 15.000 , 
Frauce: Św. Sayr. . ra MIE Sokołowski E. Dr: Skrót hist. starożyt. 3.000 „ 
Twain: Historja podwójnie detektywna 1.900 „ — wieków średnich SĘ AOLozEWOU 7 
Domański: Prawo mężczyzny . . 1.900 a R DOWOŻYLNEJĘ a e Sa 2 „BODO, 
a c. Fieleja s ,«%.7. 1080 *, EZ Bł aaa. s za BODO, 
Sierosławski: Cierniowe dregi . s * 2900 
Flaubsrt: Legenda o św. Juljanie szpital 1.900 r opracowany det i a podreczników 
Stevenson: Morderca Markhein i nocleg 1.900 „ PE 
Krzewiński: 121, 122, 123 . ©. . . 1.900 , 
Żeromski: W sidłacn niedoli . . . . 1.900 4 A ZŁOTA BIBLJOTECZKA. 
Huber: Albert Einstein i jego tsorja . 1.900 
zr mph EG, - sai a 1.900 3 E. PT odbicie | i 
rabski: Naród a państwo . . . - 1.900 a 4 
Dostojewski: Z pamiętnika nieznajo- " dania, druk w 2 kol, z 45 rys. opr. 4.500 mkp. 
mego po E SA Majewska Helene: Czytajmy wszyscy 
Kelerman: Wśród świętęch . . . . .1.900 , bajki, baśnie, powiastki i opowiada- 


Filchowski: 4.500 


Ligocki: 


nia, z 33 rysunkami . 


NA M.: Świat bajek, powia- 
stek. legend; opowiadania, z 45 rys. 


Amulet Ozirisa . . 1.900 


. 1.900 


Komandor Sidi Numan 


Kipling: O człowieku, który chciał być 
królam . i 


a 


4.500 
. 8.000 


Brandowski: 


Walka „demonów, pow. 
współczesna 


a Bibljoteczka dla dzieci od Nru 
10 000 
10.000 
12.000 
. 5.000 


... . 


Prevost: Półdziewice, pow. 
Graybner: Ze Świtem, BOW. 
Szollowa: Międzynarodowy żyd 
Nansen: Szczęśliwe malarstwa . 


Adel: Pierwszy raz . 5,600 
Sawicka: Pamiątka . . „. „i . 8.000 
Wysyła za poprzedniem nadesłaniem 
gotówki lub za zaliczką 


wrz 
n 
1 do 55 
Do ceny A się 2007, dodatku drożyźnianego. 
á : Wysyła za poprzedniem nadesłaniem należytości 
ZA po D ? lub za pobraniem pocztowem 670 2 18 
i i 3 Księgarnia Polska w Bukowsku 
eee E ORK. | 


Egzemplarz po 500 mkp. 


ua z z tg 


Księgarnia Polska w Bukowsku. 


guueiony dokument wojskowy, 

wystawiony przez P, K. U. Kra- 

ków, na nazwiszo Sicrankiewicę 

Paweł, ur. 1894 r., unieważnia się. 
677 


TAa 


ierwszorzędno , przedsiębior- 
stwo przamywłowo - hsndlowe 
poszukuje kapitałów na udziały lub 
w formie pożyczek za bacizo wy- 
sekim odaiałem w zyskach lub pro 
kal Zgłoszenia listowne pod 
„Świetna lokata“ do Biura ogła- 
szeń „Przyjaciei*, Kraków, ol. Ma 
dalińskiego 18. 5:8 0 10 


Tłuszcz roslinay 
jadainy 


KUNĘTO! 


npujg papiery stare, zapisane 

gazcty oraz vdpadki papierowe, 
płacąc najwyższe ceny. Rosenfeld, 
plac Szczepański l. 9, snlep no- 
rymtersci, 617 2 2 


zawiera 
1000, tłuszczu, 
przsto jest ideałem 
każdej gospodyni. 
e 


Eroon- -gorzelnik, ze szkołą 
rolniczą i gorzelniczą oraz kil- 
kanastoletnią praktyką samodzřel- 
n4, poszukuje posady zaraz, na or- 
dynację. Poste restante Krzywcza 
nad Sanem, okazicielowi biletu kə- 
lejowego Nr 33.11. 668 


Wszelkie naprawy 
okalarów i awikierów, wstawianie 
szkieł i t. p. wykonuje najstareunie; 
tanio i szybko M. NIEMĘTZ, 
optyk I machanie w Krakowie, 
ul. Zarmelicka 15. 1053 13 18 


IowOŚĆ wydawnitie 


Wacława Grakiańskiego 


Przesilenie (Dramat w 3-ch 
aktach). 


Dwie nowele. 

Tegoż autora: 
Wojenny balonik 
Piekło 


| MATERJAŁY WEŁNIANE 


na suknie i palta damskie i męskie 


UBRANIA MĘSKIE BIELIZNE NESKA 
WARSZAWSKIE OBUWIE 


SZATNIA APROWIZACII MIAST 


A 


5070 


Sprzedaż bez wyjątku każdemu! 


Rymy i prəza. 
Do nabycia we wszystkich 
/ księgarniach. 


przewodnik turystyczny po Krekowie. |;: 


Wawel I muzea: 


Zamek królewski na Wawelu zwiedzać można od godziny 
O do zmroku. Wstęp do Zamku 50 mkp. (Zarząd Zamku królewskiego 
tel. 1262), (reky królewskie, grób Mickiewicza i skartiec 
w katedrze na Wawelu zwiedzeć można w dnie powszodnie © go- 
dzinie 10, w niedrieię i święta po nabożeństwach. Groty zasżuż0- 
nych w krypcie na Skałce, grób Skargi w kościels św. Piotra, 
oraz skariec N. P. Marji zwiedzać możua w chwiiacz wolnych 
bd nabożeństw, za zgł ssvn'om się do zakrysiji, Muzeum Narodowe, 
Sukiennice, tel. 168, "otwarte jest codziennie od godz. 10-—-2, za opłatą 
800 mkp. od osoby; zbiorowa wycieczki otrzymnją zniżki w kancelarji 
Maeeam w Sukiennicach. Muzeum im, Eryka hr. Czapckicyo; 
ul. Walska 10, wraz z lapidurjum. otwarta z wyjątkiem wtorków 
i piątków codziennie od godz. 10—2, za epłatą 300 mkp. od osoby. 
Zniżki jak poprzednio, Bom i muzeum Jama Matejki, al, Florjań- 
ska 41, dzieła zbiory mistrza, otwarte codziennie od 10—2, za opłatą 
BUO mkp. od osoby. Zniżki jak poprzednio. Barbaxan czyli t. zwa. 
Rendal bramy Filorjańskief, zabytek architektury z końca XV 
i XVI w., w lecis otwarty przez cały dzień, w miesiącach zimowych 
za zgłoszeniem się w kancelarji (najmniej 5 osób! za opłatą 200 nikp. 
od osoby, Zniżki jak poprzeanio, Wioża Idarjacka w lecie otwarta 
codziennie od godz, 10—12, w miesiącach zimowych za zgłoszeniem s'e 
w kasia muzsalnej w Sukiennicach. Oplata 200 mkp. od osoby. Zniżki 
jak poprzednie. Miuzenzu Czartoryskich, nl. Pijarska 6, otwarto dla 
zwiedzających we wtorki i piątki od godz. 9—1 w południe, o ils w te 
dni nie przypadną święta. RZiejskie Muzoum przemysłowe, ulica 
Smoleńsk 9, tel. 1359, otwarte ud 10—1. Muzeum etnograficzne, 
na Wawelu otwarte codziennie. Wstęp w niedziela, wtorki i czwartki 
50 mkp., w iana dni 160 mkp. Wystawa Towarzystwa sztuk 
pięknych, pl. dzczepański 1, tel. 8, otwarta codziennie od g. 10—4. 
Wstęp 200 mip. Wystawa przemysłu polskiego Ligi pomocy 
ao! ul. Straszewakiego |. 28, wstęp wolny od godziny 9—1 
DU 


Spółka z ogran. 


Władze: 


Województwo, ul. Basztowa L. 26, tel. 1141; godz. przyjęć: 
wojewoda od 11—1, godz. urzęd.: od £—3, dla stron od 10—1. £ta- 
1ostwo krakowskie, nl. Starowisłaa L. 13, tel. 3564, godziny przy* 

ed: starosta od 1l—l. godz, urzęd.: od 8—3, dla stron od 10—1. 
Magistrat, plac WW. Świętych L. 3, tel. 46; godz. przyjęć w prezy- 
djam miasta: od 12—2 z wyjątkiem niedziel i świąt; godziny urzędowe 


— 


W Drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagieślońska 


oda 8—2. Dyrekcja kolei panstwowych, plac Matejki L, 13, telefon | boty w ciągu 6 dni. 


poręką 4054 


2408; godziny ORG: prezes dyrekcji od 11—1, godz. urzęd.: 


Kraków, Pałac Spiski. 


inwepzey nyqelAm q POPAZLÓS 


od 8—3 


z wyjatkiem niedziel i świąt. Dyrekcja pełicii, ul. Krupnicza L. 34, 
telefon 458; godziny nrzędowe: od 8—59. izba skarbowa (Władza skar- 
bowa II instancji na Województwo krakowskie) ul. Helcłów |. 2, II p., 
telefon Nr 276. trezes Izby przyjmuje strony codziennie od godz, 12—l1 
z wjjątkiem niedziel i świąt; w biurach godzny dla stron od 11—1, 


Biura kupna i ogłeszeń. 

„Uczciweść' Biurokupnai sprze- 
daży kamienic, realneści, folwarków 
sprzedaje i przyjmuje 'do kupna, 
Podwale 3, obok poczty. 


Qgłaszenia prasowe irekia- 


my kolejowe „hach“, S. A ul. 
Szczepańska 9, tel. 369. 


Przedsiębiorstwa trans- 
portowe. 


Ceztralne Biuro spedycyjne 
W. Bojanski, Eraków, ni An- 
drzeja Fotockiego 5, I piętro, 
(Bom własny) Teler. 3213-19. 
pon 

Rina. 

Bino pouczające „Muzeum 
ul. Smoleńsk l, 9. Przedstawienia 
w soboty, niedziele i święta. 


Rino „Opickać* ul. Zielona 17. 
Czysty zysk dla inwalidów wojen- 
njoh. Przedstawienia codziennie od 
gedz. Ś-tej w święta od 3-clej. 
EEYTĘZOZOCSZSOZE i 0 


Ferbiarrie i pralnia. 


„Tęczać zjedn. krak. chemiczne 
ozyszczelnie, pralnie i farbiarnie 
„Ięcza- Wisła-Lilja*, Spółka z ogr. 
por., w Krakowie, ul, Czarnowiej- 
ska l. 72—74, il sklepów w mie- 
ście, wykonują powierzone jej ro- 


L. 10. 


Księgarnie i sprzedaż 


czienników i mód. 
Księgarnia i sprzedaż gazet: 
piiuc. 


h“, 5. A, ul. Szczepańska 9, 
tel, 369. 


Najnowsze żernale mód stale 
do nabycia u firmy M. Landau 
Kraków, ul. św. Krzyża 56. 


0:3:000630036004%93300%2 


Woda migeraina stezna 


KONDUN 


z rządowo-uprawnionej fabryki 
M. Regra i Chmrski w Krakowie 
ul. ŚW. Gertrudy 1, 4, teieton Kr 227 
zastępuje, według orzeczeń le- 
karskich w zupełności wodę 
Karlsbadzką a jest znacznie 


tańszą Do nabycia w apte- 
kach i droguerjach. 


o2sa0ce000000s000020 | PIECHOWICZ, Ul. Mikotajska 7, 


5.tonnowe, na pełnych gumach, w dobrym stanie, zakupimy 
natychmiast. — Zgłoszenia nadsyłać: Rafinerija spirytusu, 
Klasno koło Wieiiczki. 


Bałoszenie. 


Celem obsadzenia hurtowni tytoniowej w Radomyślu 
Wielkim, rozpisała Dyrekcja okręgu skarbowego w Tarnowie 
postępowanie konkurencyjne. 

Pierwszeństwo przy obsadzeniu tej hurtowni mają 

inwalidzi wojenni, oraz wdowy i sieroty po poległych na 
wojnie. 
Oferty należy składać w terminie do dnia 20 marca 
1923 r. do godziny 12-tej w połndnie, na rece dyrektora 
okregu skarbowego w Tarnowie, gdzie też móżma zasięgnąć 
tliższych informacyj. 


663 2 2 


== = 


ROK ZAŁOŻGNIA 1917. BOK ZAŁOŻENIA 1317. 
PRZEBSSĘBIOASTWO 

DLA AA ELEKTRYCZNEGO 

E PRZENOSZENIA SIŁY 


CZESLAW BANDURA 


TARNÓW, PLAC KAZIMIERZA WIELSIEGO L. 1 
pasaż Tertila — Tetęion 9> 
podejmuje się wszelkich urządzeń, w zakras siewirosechniki wchd- 
dzących, z prądu silnego, jakotoż słabego, ta: w miejscu, jaxoteż 
i na prowinoji, 6159 2 2 
Skład wszelkich materjałów elektrycznych i techuivznych. 
Własne UC ak 24 reporabyje motorów i V Ę a 


Kraków, dnia 12 marca 1923 r. 


> AF MAGMY RO (YLĘGKUANIA | 
za f | 
{ 


ROMPLETNE DWORY DROBIU 
Duży jedyny i nboczny dochód. — Urządza 
fachowo znana fabryka maszyn do wslęyiwania 


NICH ZDRIL w CO. 


Przedsiębiorstwo eloztro-tachniczno 


| Inzersdorf bei Wien, 
1 | RECE ; "e 
Cenniki bezpłatnie.  Ilostr. katalog 2000 mkp, 38 SK W s dJ SKR 
Liae aie lio Swa Ini BOLESŁA R 
Kraków, ul św. Tomasza L. 8. Telefon 3198. 
= = ; Warsztaty i magazyny: ulica Kościaszki L. 4. 
` GŁÓ TENIA Dostarcza: maszyn, aparaty i wszelkiego redzaja materjały 
B Ma PE: elektro-techniczne, Liczniki 'Dr P. Meer, Sp. A., Berliu, żarówki „Philips* 


Wykonywa i naprawia instalacje oświetlenia i przenoszenis 
siły elektrycznej, 


na wszystkie dworce kolejowa, 
od wszystkich pism krajowych i zagranicznych 


397.5 6 


9040 
Polskie Tow. księgarni kolejowych 


ppa0U GK” 


przyjmuje Karby, lakiery, pokosty, terpentynę, benzynę, oleje maszynowe 


i do świecenia, smar do maszyn i wozów, sznury do bielizny, 
postronki, szpagaty, szczotki różne, pondzie, lampy, stożowe 
i kuchenne, przybory do tych lamp, pasty do bucików i podłóg, 
obcasy gumowe „BERSON“, giinkę do malowania, wycieraczki 
kokosowe — połeca: 429 29 


"©. NIIĘSÓ WY FK 


Kraków, plac Szczepański 8 — ul. św. Tomasza 1. 


30 raków, ulica Szczepańska L. 9. 
Oddziały: Warszawa — Lwów — Gdańsk — Wilno — Poznań 


Wytwórnia artystycznych tkanin. 


DBIERZEC* 


j Kraków Podwaie 3 
poleca kilimy i dywany z najlepszej wełny bielskiej, solidnej 
| roboty. — Przy zamówieniach ceny niezmienne. 47029 


E JEDWAB NA JUMPRY 


oraz bawełnę D. M. O, nici, 
jedwab i wszelkie artykuły 
w zakres ten wchodzące, 


polecają hurtownie 


472 


HENRYK LEIDNER i Ska 


KRAKÓW, KRAKOWSKA 4, W PODWORCU 


pierwszej jakości 


zawierającej 55% cukru, twardej, 

do krajania, w skrzynkach 10 kg, 

dostarcza z własnej tabryki tylko 
hurtownie 206 3 8 


Polskia Tow, hzndłoys S.A. 


Kraków, us Sławkowska |, tel. 2078. 


sznary, postronki, szpagaty, taśmy i t p, pierwszorzędnego wyko-| 


nania, hurtownie i częsciowa poleca: 


FABRYKA LIN TRANSKISYJNYCH 
STANISŁAWA WAŁROWIŃSKIEGO 511 2 2 
dawniej Kazimierz Wałkowiński 
KRAKÓW—ZWIEKZYNIEC, ULICA LELEWELA L. 11. 


Uwaga: Z firm; tego samego nazwiska i sklepem nie mam 
nic wspólnego — a znajduję się jedynie tylko pod powyższym adresem 


L. 3942/23. 


Obwieszczenie licytacji. 


Jedynem w Polsce, od 15 lat wychodzącem, poważnem 
czasopismem fachowem, poświęconem dostawnietwu, 


„i EGOO i 


wo Lwowie, ulica porodijo L. 26. Telefon i Nr 


Dnia 24 marca 1923 r. o godzinie 10-tej 
rano odbędzie się w Okręgowej Dyrekcji 
odbudowy we Lwowie, ulica Batorego L. 34 
publiczna ustna licytacyjna sprzedaż urządze. 
nia stołarni maszynowej i ręcznej, należącej 
do Państwowych zakładów obróbki drzewa 
w Janowie wraz z budynkiem drewnianym 
i szopą. Cena wywołania wynosi 110,554.800 
marek polskich. 


Ogłasza autentyczne rozpisania ofert na do- 
Stawy i roboty rządowe, powiatowe i komu- 
nalne, informuje o wynikach ofert, wskaznje za- 
potrzebowania prywatne, źródła wytwórcze itp. 


Warunki licytacyjne, operat opisania 
BOGATY DZIAŁ INSERATOWY! ZNACZNY NAKŁAD! [ii oszacowania oraz inne akta, odnoszące się 
Liczne uznania władz oraz inserentów. do tej sprzedaży, można przeglądnąć w rele- 


© Okazowe numery bezpłatnie. 


bainara iene 


i kerfumerja. 

Laboratorjnm kosmetyczne Fsan- 
ciszki Kudziaszek, Grodzka 1. 3, 
I. p, dobrze zaopatrzony zakład w wy- 
roby kosmetyczne. 


Obuwie. 


Stnistdw Hada 


ul, Św. Tomasza 1. 9. 
Magazyn i pracownia obuwia 
damskiego, męskiego i dzio- 
clącego. 

Najnowsze fasony angielskie, fran- 
cuskie, warszawskie, stale na skła- 
dzie w wielkim wyborze, 


Elegauczie i trwało obuwie 
można nabyć najtaniej u firmy 

GIZELA BRAND 

Kraków, ul. Starowiślna 1. 6. 


zakłady przemysłowe. 


Zakład tapicorsko - dekoracyjny, 
magazyn Dl | wyrób kołder 
A. Rykłński, ul. Sławkowska 21. 
"leloton Nr 3468. 


Okazowe numery bezpłatnie. 


CEID | i E 
Foriajłny: i planiga 


BECHSTEINA 
wyłączne zastępstwo 


HMsiema Smolarska 
RÓŻY” uł. SWZ 1 7. 


„prz sotia 
towarów weinianych 
s LPÄ S S 


Kraków, ul. Studencka L. 4. 
poleca na sezon wiosenny sweatry 
bluzki, dziecięce sukienki i żakie- 
ciki. — Przyjmuje też obstalunki, 


Hurtownie Detailicznie, 


„KOBIERZEC" 


Wytwórnia artystycznych tkania 
Kraków, ul. Podwale 3, 
poleca kilimy i dywany strzyżone 
z najlepszej wełny bio!skiej, 
Sprzedaje przędzę kilimową bielską 
wa wszystkich kolorach, każdej 


racie drzewnym Dyrekcji. 
Dyrego zed Lab" ni 


Generalne aip A 
fortepianów i pianina firmy 


„otingl Griginal* 
i innych firm 
poleca fortepiany i pianina 
po cenach fabrycznych 


Zygmunt Raba nastp. 


Kraków, ul. św. Anny l. 3. 


Szliluję brzytwy 


odpowiednio do golenia, oraz wielki 
wybór nowych brzytew i t. p. 


Myszkowski, Dietlowska 46. 


Magazyn rękawiczniczy| 
i gulunłerujny | 


„LIGA 


l Zaklady naukowe. 
VYSFOÓSIERE SIPPII RSE 


sMATURASS 


Kraków, Grodzka 60. 
(od 3—6 z wyjąt. niedziel i świąt). 

| Listowne kursy ogoino- 
ksztaicące z różnych dziedziu 
nauki dla osób pragnących posiąść 
podstawową wiedzę ogólną i fa- 
chową, 

IL Listowne kursy języków 
o%Goycia (angiciski, francaski, nis 
miecki). 

Każdy może uczyć się w domu 
w wolnych chwilach od zajęć, 
Iniormacje i prospekty bezpratnie, 


RRARÓWPAREPONSYARIANA 
PEFYTPOPTYTTEPPOPYW "I 


NIKAROONYA 


Jana Pilcha 


W krakowie, ul. Porjadska 38 


wynczaja księgowości, korespondon: 


ilości. my handlewej, apee t d. 

m ae „la rawiejscowych uatsa listew na. 

Zakład tapicerski z i |Skcta pisznia na csasrynach 
> ia 2 á 

l magazyn mebli Obrazy. RMARÓW, ui, SW, BANY 2 permes" wyucza płsania na ma- 


M. BARDACH 
ktraków, Florjańska 1. 16. 


Wózki, 


Wózki dziecięca własnego 
wyrobu i otomany sprzedaje 


Salon sziuki współ: 
czesnej i antycznej 
5, Podworskiego 
ul. św. Jana 14. 
Kupno — sprzedaż — komis. 
Ekspertyza i szacowanie. 
Obrazy — dywany —- antyki. 


x 
1 

RE WER MER .. | 2 JE JRE MER —' i a Era. (MA „2 G 7 

? 


szynach wszelkich syatomów jak 
również przyjmuje powłeianie 


poleca najtaniej rękawiczki, 
pism. Wykonanie wrorowe. 


pończochy i parasole w naj: 


większym wyborze i w 16-? pPPPEPOPOPTETPOTOPEPE 
żnych garunkach, po cenach | 
REWIZJA LOSÓW. 


najniższych. 
; „| Biuro rewizji losów przy Do 
Własna pracownia ręka mu  informacy,nym  kiheaschutz 


wiczez skórkowych. | iynek 8. 


Rządca Drukarni L. K. Górski, 


